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W ubiegłym tygodniu odbyły się w Mona-|ten Świat, który stanął przeciwko nam i 
chium dwa zebrania publiczne, urządzone | gdybyśmy go zdołali zmusić do pokoju — 
przez znane „stronnictwo ojczyste”, dla za-|to i wtedy jeszcze zastosowaćby można z 
rzucenia sieci na oporne wobec wszechnie- | większą niż kiedykolwiek słusznością te sło- 
mieckich zapędów południe Niemiec. Na|wa, które Hegel wypowiedział o Bona- 
obu przemawiał, wywołując eniuzyazm, | partym: „Nigdy nikt nie odniósł większych 
sprowadzony dla większego efektu agitacyi| zwycięstw — nigdy nikt nie dokonał wy- 
admirał Tirpitz. Admirał okazał się jak|praw bardziej genialnych, ale też nigdy nie 
zawsze nieprzejednanym wrogiem Anglii i; okazało się jaśniej, niż wtedy, jak bez- 
aneksyonistą w wielkim stylu. „Bez prote-|silnem jest zwycięstwo”. Żadne, 
ktoratu niemieckiego nad Eelgią pokój po-| największe mawet zwycięstwa, jakkolwiek 
myśleć się nawet nie da“ — to był motyw |54 niewątpliwie ważne — powiedzmy to ta- 
przewodni przemówienia, nasiąkłego zresz- | kże ku nauce i rozproszeniu iluzyi u polity- 
tą równie wielką dozą pewności siebie, jak ków gwałtu i przemocy po przeciwnej BtTo- 
I pewności stanowczego końcowego zwycię-|nie — nie zdołają zapewnić nam tego, co 
stwa nad Anglią, nawet- na morzu, dzięki | jest niezbędnie potrzebne dla odbudowy na- 
„uiezrównanym i niezawodnym w działaniu | szego gospodarczego, światowego stanowi- 
łodziom podwodnym“, Wskutek zwycięstw ska po wojnie: moralnego pojedna- 
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PRZEDPŁATA WYNOSI: W Krakowie: z odnoszeniem miesięcznie K 4'80, kwartalnie K 14—, półroeznie K 2740, recznie K 53—, (bez odnosz. 
mies. K 4'20, kwart. K 12'20, półrocze. K 2340, roczn. K 44'80), w Austro- Węgrzech i ziemiach przez Austryę okupowanych (z 
mies. K 4'30, kwart. K 14—, półroczn. K 27-40, roczn. K 58*—, w Królestwie Polskiem (Okupacya niemiecka) i za grasicą mies. 
M. Ino, półrocz. K 3250 (M. 21:50), recznie K 64— (M. 42—). 
olski ! Niemiec, we wszystkich agencyach dzienników lub deh ora 

Krajowy w Krakowie I w Administracyi Wydawaictwa, 


ogłeszeń do administracył wydawnictwa. 


przekazami pocztowemi, przez Poeztową Kasę Oszczędneści (Konto Nr 23393), przez Ban 

Prosimy uprzejmie o adresowanie wszystkich listów dotyczących przedpłaty i 
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i przyszłych stanowczych pogromów, jakie 
zada wrogom oręż niemiecki w „wojnie do 
ostateczności" — stanie także przemysł i 
handel niemiecki tak wysoko, iż zdoła za- 
goić rany i olbrzymie straty, poniesione 
przez Niemcy w wojnie światowej. Tę przy- 
szłość handlu niemieckiego po tak zakoń- 
czonej wojnie ukazał pan admirał olśnionym 
słuchaczom w bengalskim świetle tych fra- 
zesów i rakietowych „patryotycznych* for- 
mułek, do których „stronnictwo ojczyste" 
już nieuleczalnie przywykło. 

W kilka dni później odpowiedział na wy- 
wody admirała w „Münchner Neueste Nach- 
richten", znany ze swoich wystąpień pod- 
czas wojny profesor Förster. Jak wiado- 
mo jest prof. Forster jednym z tych śmia- 
tych duchów, które nie lękają się płynąć 
przeciw prądowi. Nie dziwnego, że z począ- 
tkiem obecnego półrocza pozwolono mu Toz- 
począć wykłady w uniwersytecie dopiero po 
podpisaniu deklaracyi, że w prelekcyach 
swoich nie poruszy drażliwych zagadnień o- 
becnej chwili. Redakcya „Münchner Neue- 
ste Nachr.* ogłaszając artykuł zastrzegła się 
też wielce ostrożnie, iż udziela głosu prot. 
Fóorsterowi, ale na całość jego poglądów Bie 
nie pisze. Zobaczmyż jakie to są te poglą- 
dy; jeżeli nie dopatrzymy się w nich ekrzy- 
wienia politycznego i patryotycznego roz- 
ządku, to ostrożność redakcyi wielkiego ba- 
warakiego dziennika będzie miarą nastro- 
jów, które jeszcze obecnie ożywiają 
znaczną cześć społeczeństwa niemieckiego. 
Czy prof. Förster myśli rozsądnie i po eu- 
ropejsku? 


nia się zcałym światem cywili- 
z0wanym. 


Panowie „politycy sity“ mniemają, że jest 


tylko alternatywa wyboru: albo ich drogi, 
albo drogi czystego, moralizotorskiego pa- 
cyfizmu. Nie — w pośrodku istnieje jeszcze 
droga odczucia realno-politycznych prawd, 
tych, które liczą się z rzeczywistą psycholo- 
gią gospodarczych spraw Świata. Naród 
nasz, naród ekspo tu, po poróżnieniu się ze 


Światem swych odbiorców nie wyjdzie cało | 


z zapasów, nie przezwycięży tego zagroże- 
nia swego bytu, w jakien w obeenem kryzys 
pozostaje, jeśli pójdzie za wskazówkami ad- 
dmirała i jego wojskowych środków przy- 
musowych. Wyprowadzić nas może z cięż- 
kich terminów jedynie mąż stanu-psycholog, 
świadom tego, iż tylko dążenie do zgody i 
porozumienia się i owa rycerskość, która 
nakazuje uznać i zrozumieć motywy, prawa, 
interesy i idee innych ludów — stworzyć 
może psychologiczno-etyczną podstawę do 
ak i utrzymania zerwanych stosun- 

w. ` 

Nie powħmiśmy w obecnej ważnej dla 
dziejów świata chwtli zaniedbać sposobności 
rozwiązania problemu, wobec którego sie- 
jąca ziarna niezgody propaganda „mocy“ o- 
każe się bezsilną. Nie powinniśmy pozostać 
w tyle przy pracy nad wykuwaniem idei, 


według których świat ma się przebudować, 


tem więcej, 
tradycye pozwalają nam odegrać rolę przo- 
downików w tym względzie. Świat czeka na 
to, aby zbawcza i wyzwalająca sprawiedli- 
wość dla wszystkich ludów wyszła i objawi- 


Oto najważniejsze ustępy jego artykułu: ła się z ducha starego niemieckiego poczu- 


„Admirał Tirpitz zaznaczył zupełnie stu- 
Bznie, że nasza 70 milionowa ludność urosła 
w siłę tylko wskutek rozwoju olbrzymiego 
przemysłu wywdzowego i że odbudowa sta- 
nowiska Niemiec w handlu zamorskim jest 
rzeczą dla życia narodu niezbędną. Ale Ba 
miast wysnuć z tego faktu jedyną realno- 
polityczną konsekwencyę, a mianowicie, że 
caly nasz kunszt państwowo-polityczny mu- 
si się wytężyć w tym celu, aby całkowicie 
pojednać się i pogodzić z mocarstwami za- 
morekiemi, wysila się „ojczysta polityka“ 

v. Tirpitza na Żądania tego rodzaju, 
gtóre najjaskrawiej sprzeciwiają się demo- 
ym i wszechświatowym ideom mo- 

EZ zachodnich. Gdybyśmy nawet po la- 


cia ludzkości z dawnej  etaroniemieckiej 
zdolności do życia federacyjnego — ze sta- 


|rogo niemieckiego idealizmu. Będzie to je- 


dyna prawdziwie realna polityka dla 
ratowania świata z obecnej niedoli — ku 
naszemu 1 wszystkich łanych ludzi pożytko- 
wi. 

Tak rozumuje prof. Förster. Tak przema- 
wia do swoich ziomków człowiek, który ma 
odwagę iść „bez świata oklasków" — tych 
oklasków, którymi słuchacze hucznie obda- 
rzają wezechniemieckiego patryotę, admira- 
ła Tirpitza. 


Rada regencyjna w Warszawie zrezygnowała, 


w naszą moc Belgię z jej|Jak wiadomo, z zaszczytu, by przed mieszkaniami 

tkimi skarbami, to t cóżby nem to po- |jej członków stawiano wartę honorową. Był to 
mogło, gdyby cały pozostały świat eywil- gest, godny powagi chwili, w której podwójnie 
y przed nami 1 naszą produkcyą był |musisłoby razić upajanie się tego rodzaju błysko- 


Sowan 
famknięty, gdyby zerwano z nami zaje 


ę moralną f arczą z wyłącze- 


tiwemi akcesoryami. Z postąpienia tego można 
wnosić, że tam bardziej przykrą musi być Radzie 


może tych niewielu rzeczy, bez których | okazywana jej przez kogokolwiek przesadna uni- 


wogóle obejsóby się bez nas nie umiano? 


żoność, przeciwna zarówno naturze i tradycyom 


Przypuśćmy na chwilę, że zdobędziemy |polskim, jak duchowi czasu, Tymozasem parę 


Jeszcze w dalszych 


walkach całe Włochy, |pism warszawskich, mianujących się aktywistycz- 
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całą Rosyę — że zatrzymamy obok Belgii | nemi, prześciga się formalnie w ezołobitności we- 
b część Francyi — jako odszkodowanie i|bec regentów, sądząc widocznie, że cześć dla 
Lod at operacyjna przeciw Anglii — to | władzy narodowej będzie tem więcej wartą, im 
cóż nam to wszystko pomoże wobec tego, | bardziej zbliży się do ideału bizantyńskiego peł- 
że odbudowa naszego wielkiego przemysłu (zania. Rekord w tym kierunku osiągnął „Głos“, 
zawisła od olbrzymich rynków zbytu ł tar- który w każdej wamiance reporterskiej przycze- 
gowisk Pan-Ameryki i światowego państwa pia do wszystkieh regentów razem i do każdego 
Brytanii? W oparciu o olbrzymie państwo |z osobna tytuł: „Najjaśniejszych* i „Najdostoj. 
brytyjskie zarabialiśmy miliony, urośliśmy niejszych“. Nie mogła tego już dłużej strawić na- 
w bogactwo, Tylko dzięki owemu ekspoTto- | wet zaprzyjaźniona z „Głosem“ konserwatywna 
y ta morza mogliśmy kupować $UTOWEĆ, poznańska „Gazeta Narodowa", która zwraca 
ko U nie możemy się obejść. litykó warszawskiemu koledze uwagę, że „ten tytuł ua- 
łu i entalny błąd naszych polItYKÓW leży się regentom w aktach urzędowych”, lecz po- 
gwattu i przemocy leży w tem, iż nie CHCĄ wtarzać go sakramentalnie przy lada sposobności 
uznać tej najprostszej prawdy, że do ekspor- „znaczy to narażać go na śmieszność”. Nawet tak 
tu potrzena ówó © h stron, a nie jenej i Że |rdzennie monerchiczny naród, jak Niemcy, mówią 


pe taure kr takich środków WY-lo swoim władey poprostu: cesarz. „Pas trop del 
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2 dyskusyj o „aktywizmie“. 


Minister spraw zagranicznych Austro-Wę- 
gier, hr. Czernin, ponowił w swem expose za- 
pewnienie, że przyszłe państwo polskie bę- 
dzie miało zupełną swobodę decydowania 
o swym losie politycznym. „Gdy przy za- 
warciu pokoju — mówił — odpadną prze- 
szkody, które dzisiaj jeszcze stoją na dro- 
dze wprowadzeniu w czyn pełnej jej samo- 
dzielności, wtenczas Polska będzie „mogła 
sama rozst'zygnąć o swej państwowej przy- 
szłości”, Hr. Czermin dodał , jak wiadomo, 
że „nie wyda się nam wątpliwem, w jakim 
kierunku bedzie ona grawitować wedlug 
swych skłonsości i interesów“. 

Prawo do stanowienia Polski o sobie pod- 
kreślił też kanclerz Niemiec, hr. Hertling, 
w swej dekloracyi przed sejmem Rzeszy.. 
„Oczekujemy — mówił — że Polska, Litwa 
i Kurlaudya wybiorą sobie same taką formę 
rządu, jaka będzie odpowiadała ich warun- 
kom i kierunkowi ic} kultury“. Podobne o- 
świadczenie złożył jeszcze w listopadzie 
prezydent gabinetu austryackiego Dr Sei- 
dler, oświadczając, że kwestya polska nie 
będzie przeszkodą do zawarcia pokoju, po- 
nieważ „pozwałcenie jest wykluczone i 
państwo polskie będzie w przyszłości szu- 
kało swej oryentacyi politycznej według 
wolnego wyboru“, Znany artykuł „I”remden- 
attu“ zasadę tę potwierdził raz jeszcze w 
sposób jasny. 

W „Kuryerze warszawskim“ znany: publi- 
cysta, p. Koskowski, zajmuje Big owem 
stanowieniem Polski o swym losie. Stwier- 
dza, że mocarstwa centralne w oświadcze- 


niach wiążących przyznają ziemiom polskim, rzy 


stanowiącym dawniej część prawnopaństwo- 
wą monarchii rosyjskiej, prawo rozstrzyga- 
nia o sobie. Nie wzałeżniają przyznania tego 
prawa od żadnych  specyalnych rękojmi 
„Odtąd zatem — stwierdza p. Koskowski — 
ustać powinna obawa, że niepodległość na- 
sza będzie miała charakter raczej formalny 
i że będą jej narzucone warunki. prowadzą- 
ee w rzeczywistości do zależności polity- 
eznej i gospodarczej”. 

Słusznie czyni publicysta warszawski, for- 
mułując w ten sposób swe wnioski x oświad- 
czeń urzędowych. Przyrzeczenia talie nale- 
ży „przygważdżać* bardzo stanowczo, aby 


że nasze najstarsze I najlepsze | stworzyć jakgdyby archiwum, z którego 


w danym wypadku akt cednośny będzie mo- 
łna wyjąć i zaprezentować w razie potrze- 
by. P. Koskowski łączy jednak z tem wa- 
żno i godne powtórzęnia uwagi o krążą- 
cych w Polsce prądach politycznych. Pisze 
mianowicie: 

Niektórym osobom i grupom s obu przeci- 
wnych obozów zdawało się, że Polska uzy- 
skać może lepsze warunki istnienia polity- 
oznego tylko wtedy, gdy oświadczy swą kor- 
ną gotowość oddawania usług historycznych 
tej lub innej grupie mocamstw i to zaraz, na 
podstawie zobowiązań pisanych i wystąpień 
czynnych. Żądano od narodu, nb. w chwili, 
kiedy om się nie może wypowiedzieć ustami 
swej reprozentacyi nomnalnej, aby oświad- 
czył się wyraźnie ta tą, ewentualnie xa inną 
oryentacyą, tłumaozą6, że trzeba płació z gó- 
ry choćby skromnemi naszemi siłami rozpo- 
mądzalnemi i nawet formułując swego rodza- | 
ju doktrynę, f na tym świecie nie się nie 
dzieje za darmo. Słowem, popychając naród 
na drogę określonego czynu, chciano gara- 
tem pomnożyć siłę czynników stale antagoni- 
stycznych w Europie. 

Co do nas, uważaliśmy zawsze takie ujęcie 
sprawy za płytkie i tylko pozornie 
realistyczne. Albowiem mężowie sta- 
nu europejscy już wiedzą, że niewiele mo- 
żna budować w dalszej przyszłości na oświad- 
ozeniach jednostkowych, nie popartych silnie 
przez naród I nie wynikających z jego najży- 
wotniejszych Interesów, Oraz że niewiele jest 
wart sojusz z narodem, którego aspiracye 
polityczne nie są całkowicie, w granicach ro- 
sumnych, zaspokojona, Tak samo nie wi- 
dzieliśmy żadnego pożytku dla 
mocarstw centralnych zr za- 
ostrzenia naszego antagonizmu 
do Rosyi, t j. do państwa, które powinno 
zdaniem hr. Hertlinga, powrócić do „da- 
wanych, sąsiedzkich stosunków“ z Niemcami. 

Politykę taką nazywano „pasywistycz- 
ną”, albo — kto chciał być bliższym pra- 
wdy i ściklejszy w wyrażeniach — neutrali- 
styczną. Dzisiaj okazuje się, że była ona 
istotnie realistyczną. Kanclerz 
Rzeszy niemieckiej, zgodnie 2 kierownikiem 
rzadu austryackiego, oświadcza, żę Polska 
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nych wystąpień militarnych i traktatów go- | skiego, do którego rozwiązania wcale nie 
spodarczych, W ten sposób zaś nietylko z8- | była przygotowana. 


pewnia światu jeden z niewielu prawdztwych 
czynników pokoju przyszłego, tak pożąda- 
nego dla wszyetkich, ale stwarza saragem 
podstawę psychologiczną do wolnego, nie- 
przymusowego, z interesów wynikającego 
porozumienia się sąsiedzkiego. 

Nio słuszniejszego nad to rozprawienie 
się, na podstawie faktów, z polityką pewne- 
go typu, który zasadza się na tem, aby za- 
wsze ofiarowywać więcej, niż Od nas żą- 
dają. Licytacyę taką nazywa się, niewiado- 
mo czemu, „aktywizmem*, W istocie jest 
ona przeciwieństwem realizmu politycznego, 
chociaż nań bezustannie się powołuje. PL. 


Fantazye na temat Polski, 


Unia — z Niemcami. 
W „Osteuropeische Zukunft“ prof. dr Leon 
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Upaństwowienie ziemi w Rosji. 
Dekret rządu bolszewickiego z 8. listona- 
da o zniesieniu w Rosyi prywatnego wlada- 
nia ziemią i przejęciu wszelkiej ziemi przyż 
państwo, podaliśmy w streszczeniu, zāąk oit- 
nikowanem nam przez naszego korezponć?1- 
ta z Kopenhagi. Streszczenie to nie bwia 
wolne od niejasności, a nawet sprzeczności, 
utrudniających wyrobienie sobie poglądu na 
całokształt tej olbrzymiej akeyi przewiow- 
wej, jaką bolszewicy inaugurują swe Ivguy. 
Również chaotyczne były informaacye, 0- 
trzymane o dekrecie bolszewickin prze% ii- 
ne pisma. Obecnie autentyczny tekst situ 
z R. listopada, na podstawie „Izwiesliić* Roy 
robotmiczo-żołnierekiej, zamieszcza krakow. 
ski „Naprzód', Okazuje się z niego po pie: w- 


Brenner omawia różne sposoby załatwienia | sze, że według intencyj Lenina wy właszczą- 
kwestyi polskiej, tak, aby interesy państw |nie ma nastąpić bez wszelkiego odszkouo- 


centralnych były zupełnie sałwowane. Au- 


wania, powtóre, że dekret ma być jeszcze 


tor, przypominając stosunki polityczne w o0- | rozpatrzony przez konstytuantę wszechro- 


kresie zjednoczenia Włoch w laltach sześć- 
dzieeiątych, pisze: 

„Ooś bardzo analogicznego widzimy w u- 
tworzeniu Królestwa Polskiego. Tutaj bom- 
bą Orsiniego, która przyczyniła się do przy- 

nia samoistnego życia Polsce, była 
wojna światowa. Możnaby to było pojąć, 
gdyby państwa centralne miały ramiar wy- 
nagrodzić sobie oewobodzenie Polski przez 
bezzwłoczne utworzenie wojska polskiego. 
Siła militarna Niemiec y się do 
dziś conajmniej o milion bołowników, któ- 


dobrowolny, który się nie udał, był ze strony 
Niemiec błędem nie do danowania, dowodem 
nierozwagi w tej sprawie. Obecnie dopiero 
poczyna się myśleć o tem, co winno było 
być jut zrobione przez 10 ; 
Kró- 
esy krok 

ku połączeniu Galścyi z Kr ap aA 
postarano się jednak sięgnąć chodby po naj- 
mniejszą korzyść dla siebie. Powstaje pyta- 
nie, eo należałoby uczynić, by zabezpieczyć 
się przeciw przyszłym ze strony polskiej nie- 
bezpieczeństwom? Wysuwano koncepcyę ©- 
sadzenią na tronie ks. Leopolda bawarskiego 
lub arcyks. Karola Stefana. Jeet to jednak 
problematyczne, gdyż „żaden człowiek nie 
da rękojmi, iż polityka jego będzie się po- 
krywała z polityką jego rodu. Powiemy wię- 
cej, że byłoby uagannem, gdyby polityka je- 


syjaką, ktomm może mu dopiero udzielić o- 
statecznej sankcyi. 

Ze względu na ogromną doniosłość tego 
bezprzykładnego przewrotu, powtarzamy po: 
niżej ra „Naprzodem'* tekst rewolucyjnego 
ukazu. Brzmi on, Jak następuje: 

Posiadanie dóbr zostaje natychmiast znie- 
sione bez wszelkiego odszkodowania. Ziemią 
włażcieńcH dóbr, wszystkiemi posiadłościami 
koronnemi, kiagztornemi i kościelnemi z ca. 
KE tywym i martwym inwentarzem, bu- 

ynkam i iemi przynależytościami 
rozporządzają tety ziemskie i rady 
chłopskie okręgowe aż do zebrania się kon- 
stytuującego zgromadzenia. Kwestya ziemi 
w całym ewym rozmiarze może być rozwią- 
zang tylko przez konstytnantę. Najsprawie- 
dltwsze rozwiązanie kwesty. ziemi w tem 
sposób się przedstawia: 

1. Prawo prywatnego posiadania ziemi zo- 
staje na zaweze zniesione; ziemi nie wolno 
ani sprzedawać, ani kupować, ani dzierża- 


Nie | wić, ani też zastawiać, lub w jakikolwiek 


inny sposób wywłaszczać. Caia ziemia, t. j. 

twowe, koronne i gabinetowe posiadio- 
ści, dalej dobra klasztome i koecicine, ma- 
joraty, dobra prywatne, gminne, chtopskie 
itd. zostaje bezpłatnie wywleszczona i za- 
mieniona na ogólna własność chłopską i po- 
zostawioną do użytku pracujących na wsi. 
Tym, którzy wskutek przewrotu poniośii 
majątkową stratę, przyznaje się prawo po- 
bierania zapomóg publicznych, jednakże 
tylko przez tak długi okres czasu, dopóki 


go stała w spizeczności z interesami wła- |gje go nowych warunków nie zastosują. 


anego państwa. Król przeto nie przedstawia 


2. Wszystkie skarby ziemi, jak: kruszce, 


żadnej gwarancyi. Inaczejby się mecz przed- olej ziemny, węgiel, sól itd., ponadto lasy i 


stawiała, gdyby Polskę rosyjską s polską 
częścią Galicyi, jako państwo samodzielne, 
złączono z monarchią naddunajską w podo- 
bny sposób, jak Węgry, a cesarz austryacki 
został jednocześnie królem polskim. Takie 
rozwiazanie sprawy wykluczałoby niebez- 
pieczeństwo ze strony Polski. bowiem poli- 


tyka jej prowadzona byłaby przez austrya- | czej, 


ckiego ministra spraw zewnętrznych. 


wody. które posiadają dla panstwa ogólne 
znaczenie, przechodzą wyłącznie na użytek 
państwa. Wszystkie małe rzeki, jeziora i la- 
sy przechodzą na użytek gmin, pod warun- 
kiem, że będą zarządzane przez miejscowy. 
samorząd. 

8. Ziemie o wysokiej kulturze gospodar- 
jak: ogrody, plantacye, szkółki drze- 
wne, ciepłarnie ipd. nie podlegają podziałowi 


„Można gobio wyobrazić jeszcze jedno |i będą użyte do celów naukowych i przejdą 


wyjście: aby Polska rosyjska, Galicya i pol- 
skie prowincye w Niemczech zostały połą- 
c©zome s Niemcami, jako państwo camodziel- 
ne, w analogiezny sposób jak Austro-Węgry, 
a cesarg niemiecki został jednocześnie kró- 
lem polskim. Ziściłoby się wtedy dążenia Po- 
laków do połączenia trzech zaborów, a nie- 
bezpieczeństwo ze strony polskiej dla Nie- 
miec zostałoby usunięte. Byłoby to możliwe 
pod dwoma warunkami: po pierwsze należa- 
łoby zatroszczyć się, by rozproszeni wśród 
Polaków Niemcy mieli zapewnioną wolność, 
po drugie stałaby się otwartą kwestya wy- 
nagrodzenia Austryi za utratę Galicyl. Tego 
możnaby dokonać w dość łatwy i pomyślny 
sposób przez wcielenie Rumunii do Austryi, 
co miałoby jednocześnie tę dodatnią stronę, 
że Rosya zostałaby odciętą od Bałkanów, 
a Rumunia nie mogłaby w przyszłości pono- 
wić zdrady. Gdyby Rumunia nie została 
przyłączoną jako kraj koronny, lecz na wzór 
Węgier cesarz austryacki byłby jednocześnie 
królem rumuńskim, wówczas nie zostałaby 
pokrzywdzoną, Austrya zaś weszłaby w po- 
siadamie ujścia Dunaju i zyskałaby dostęp 
do morza Czarnego." 

Fantazva powyższa nie miała, fak wiemy, 


na własność państwa lub gmin, zależnie od 
wielkości Zagrody chłopskie, małe gospo- 
darstwa miejskie i wiejskie 1 ogródkami * 
ogrodami warzywnymi pozostają własnością 
dotychczasowych posiadaczy,  przyczem 
wielkość ziemi i wysokość danin za uływa- 
nie jej będzie na drodze ustawodawczej ure- 
gulowane. 

4. Stadniny, rządowe i prywatne hodowle 
bydła i drobiu itd. zostaną skonfiskowane, 
przecho-lzą na własność całego narodu f zu- 
żytkowanie ich pozostawia się wyłącznie 
państwu lub gminom, zależnie od wielkości 
i znaczenia. 


5. Cały żywy i martwy inwentarz gospo- 
darczy skonffskowanych ziem przechodwi na 


własność użytkową państwa łub gmin. za- 
leżnie od wielkości znaczenia, Konfielm a 
inwęntarza nie dotyka właściciela mniejszej 
posiadłości. 

6. Prawo używania ziemi otrzymują cf 
wszyscy obywatele państwa  rosyjskieco, 
bez różnicy płci, którzy chca sami ziemię 
uprawiać przy pomocy rodziny lub jako sto- 
warzyszenia. Prawo to trwa jednak tak diu- 
go, jak długo potrafią ziemię uprawiać sami, 
Wynajmowanie sił robotniczych jest niedo- 
puszczalne. Gospodarze wiejscy, kiórzy 
wskutek starości lub niezdolności do precy 


I" "Fw 


cuja "ych na roli w zastosowaniu do miejsco- 
wyci warunków, do normy pracy i nżywa- 
ni. „Sposób używania ziemi musi być zupeł- 


i 
wadzone będą bony na pobór węgla za kilka nulnbienieę publiczności, p. Helenę Miłowską. 
|dni prowizorycznie, a tę dzięki firmie Holzer Juiro po poludniu „Przekupka warszawska” 
li Silberstein, która obowiązała sie otworzyć |A. Bełcikowskiego z p. Olską w roli tytuło- 
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ODZNACZENIA. Cam nadał krzyż kaws 
lerski orderu Franciszka Józefa z de: oracyą 
wojenną, w uznaniu znakomitych i ofiarnych 


zaś szerokiej publiczności za chgtne popieranie 
wspólnego caiu. 
Prezes Zarządu: Teofil Nierubliszewski, se- 


ni» wolny: wediug pojedynczych zagród, w|przy pomocy firmy Kwiatkowski 6 składów 
fe mas gminnego posiadania lub na podsta- węgla zakrajowego, celem drobnej rozprzeda- 


'wej, wieczorem wznowiony z takicm powodze- 


Ją: s A A 
inem na naszej drugiej scenie komedyi J. I. 


kretarz Z. Reymont. 
| POŻAR W STRYJU. Ze Stryja piszą do „Ku- 


via współdzielczości, zależnie od ustanowień ‘ży przy pomocy bonów. Składy te mieścić się , Kraszewskiego — „Miód kasztelański*. W nie- | rvera Iwow.*: Nie uniymęło dwa miesiące od 


pojedynczych gmin. 

S. Cała ziemia po wywłaszczeniu zostaje rzynieckiej, na Gmegórzkach, w Podgórzu i na 

połączona w fundusz ziemi całego narodu. Nowej Wsi. 
Rozdziałem między robotników rolnych za-| Równocześnie rozciągnie magistrat akcyę 
rządza samorząd miejscowy i centralny, za-, bonową i na składy węgla drobnych handlarzy, 
cząwszy od demokratycznie zorganizową- | należących do Stowarzyszeia „Jedność“ i sprze- 
nych gmin wiejskich i miejskich, a skończy- | dających węgle krajowe. „Jedność, ma otrzy- 
wszy na centralnych władzach powiato- ; mać od nmniestnictwa  znaczniejszą dostawę 
wych. węgla krajewego. 

Fundusz ziemi podlega peryodvcznie no-| Bony na węgle wydawane będą tylko na po- 
"wym podziałom. zależnie od przyrostu lu- bór węgla do bieżącego zapotrzebowania, a nie 
dności i wzrostu produktywności i knitury na zapasy większe. Przewidziany jest pobór 
gospodarstw rolnych. Przy zmianie granie 1 cetnara cłowego na tydzień na rodzinę. Bo- 
muwi pozostać pierwotny zaczątek podziału ny będą wydane na przeciąg 4 tygodni. Upra- 
nienaruszony. Osganizacyę przesiedlenia i wione do poboru tego węgla bedą tylko oso- 
przydziałn inwentarza musi wziąć na siebie by niezamożne, którym Biura węglowe wyda- 
państwo. Przesiedlenie bedzie miało miejsce dzą poświadczenia, iż są zupełnie pozbawio- 
w następującym porządku: Najpierw Dez- ne zapasów węgła. Bliższe szczególy podane 
ziemni chłopi. następnie złą sławę mający rostaną do powszechnej wiadomości osobnem 
członkowie gmin i dezerterzy itd., a ostate- i obwieszczeniem, 


cznie przez lcs wyznaczeni luh na padstawie/ DELEGACYA RADY M. DO RADY REGEN- 


|dyan), wieczorem „Tricoche i Cacolet“. 
KONCERT H ZBOIŃSKIEJ-RUSZKKOW- 
| SKIEJ. Zapowiedziany na sobotę jedyny wy- 
stęp znakomitej prymadonny polskiej ściągnie 
do „Sokoła”, jak sądzić można z popytu na 
bilety, nader licznych słnchaczy. P. Zboińska- 
| Raszkowska da się słyszeć u nas tylko jeden 
raz, bezpośrednio bowiem po koncertach w Qa- 


| będą: 2 przy ulicy Pawiej, a inne przy ul. Zwie- | dzielę po południu „Spisek koronacyjny* (Kor- pożaru, który wybuchł w Stryju na przedmie- 


|Ściu , Lany“, gdy w hocy dnia 24 z. m. między 
„godz. 3 a 4 wybuchł pożar w magazynie woj- 
skowym niemieckim, obok magazynu kolejo- 
wego i zniszczył go doszczętnie. W czasie po- 
żaru dały się słyszeć silne detonacye, ekspłozye 
|znajdujących się w magazynie materyałów wy- 
buckowych. Wienymi pożaru mają być żołnie- 
rze niemieccy. Nie jest to odosobniony wypa» 


licyi udaje się do Pragi, gdzie przez dietary dk peżaru, gdyż w ubiegłych dwu miesiącach 


czas śpiewać będzie w Narodnim Divadle i za- 
prezemtuje kilka partyj, 
specyalnie dla Pragi w języku czeskim, dla od- 
wdzięczenia się Czechom za trymmfalne przy- 
jęcie podczas zeszłorocznej gościny. W koncer-| 
cie sobotnim bierze udział pianistka p. M. Tu-| 
rowiczówna, znana już z pelnego sukrasu wy- 
| stepu w zesziorocznym koncercie p. Ruszkow- 
i skiej. Pianistka odegra waryacye C-mol]l Bee- 
thovema, dwie legendy i balladę Liszta. Sprze- 
daje ną ten koncert księgarmia p. Eberta. 


uk!adu. 

Ziemie chlopów i kozaków, znajdujące się 
w posiadaniu gmin (w przeciwieństwie do 
ziem samodzielnych chłonów) nie będą skon- 


CYJNEJ. W poniedziałek rano wyjeżdża do! KONCERT ERIKI MORINI, który odbędzie 
i Warszawy deputacya Rady miasta Krakowa, się w sali „Sokora“ w niedzielę 16 b. m, wy- 
celem wręczenia Radzie regencyjnej adresu hol- , wolał, jak świadczy wyjątkowa epmzedaż bi- 
downiczego, uchwalonego na uroczystem po-|letów, żywe zainteresowanie wśród muzykal- | 


_ ©two rozporządzeń wykonawczych w sprawie 
_ kart węglowych i rejonowania wegla. Gdyby | „Lalka" Audrana, mająca n nas jedną z naj- 


fiskowane, 


denci; Federowicz i Sare, radcy miejscy: Dr 
Muczkowski, ks. Dr Caputa, Dr Bandrowski, 


W Wiednia a u nas. 


Wczorajsze pism iedeńskı laj , s , zae 
Eee birena. pee di A n gusna wielokrotnie w pismach miejscowych 
kirchnera, wygłoszoną Sdwczoraj na; "3 cenzury BEEE a E DeM a 
zgromadzeniu w Wiihringu w sprawie apro- lestwa, doczekała się obecnie załatwienia w 
wieacyi miasta. Oświadczył on. że na ży- ten sposób, że książki będą cenzurowane w 
czenie cesarza centrale mają się sta- 
rać o wydatniejsze zaopatrzenie stolicy w Š : = ; 
żywność. To też istotnie nastapiło. Wieden W Krakowie (ul. Krowoder:ka 29, H piętro, te- 
ma zapewnioną dostateczn ą ilość lefon 2351, godziny urzędowania codzieanie od 
mąki i chleba na grudzień, tak, że ra- 5710 rano.. , | 
cye pelne będą wydane. Dowóz ziemnia- Egzemplarze do czytania powinny być przed- 
ków jest wystarczajacy, również łożone z rozciętymi arkuszami. Paczki prerna- 
mięsa iet dostatek. Przed Świetami “7000 do wysyłki (do okupowanych części, na- 
nadejdą większe transporty jaj i zostanie "ŻY przesyłać w paczkach wolno związanych, 
wydana marmo!rdo. Takis spodziewa się PO0ZEM Z biura cenzury ostemplowane, będą 
burmistrz, że Wiedeń otrzyma znaczny u- wysyłane na pocztę. Osnbom nie należącym do 
dział przy rozdziale łupów w!oskich. stanu księgarskiego, które zatem nie są księ- 

Również donoszą kommikaty z targu zarzami, wydawcami, sortymencistami, komi- 
wiedeńskiego, że sprzedano na nim przed- eyonerami, drukanzami i t. d., nie wolno nada- 
wczoraj między innymi 2400 pakietów slo- WAĆ Paczek. A e 
niny po cente 18 K. za kg, oraz 700 pakie- Cenzurze nie trzeba przedkiadać wydawnietw 
tów słoniny po K. 9607za kg., dale 1788 Pejedynezych, cenników, muzykaliów, ani dru- 
sztuk polskich gesi. Do Wiednia dnwieriono 50% wysyłanych do urzędów pocztowych po- 
2535 sztuk świń. Sprawozdanie nie notuie pc i Em na których podany jest 
Szczegółowo com targowych, aige Ta- o numer poczty, a nie miejscowości. | 
ledwie kilka, ale i z tych kmcia sie W ten sposób krzywdłące rozporządzenie, 
że ceny wiedeńskie są o 10%) i wieeei pro- Które silnie dotknęło nasze kięgamtwo, choć 
cent miiszo niż krakowskie. Grzyby suszo- W O4ŚCI zostało usunięte, 
ne w Wiednia kosztuią 58 h. za dkg, w TEATR KRAKOWSKI W PRASIE LWOW- 
Krakowie 1 K., cebała pezecietnie 2 K. za SKIEJ. Korespondeat „Gazety bIwowskiej", p. 
kge., w Krakowie 5 K. 20 h. do'6 K. JI. Grzywiński, pisząc e teatrze krakowskim, 

Z powyższych kilku faktów widziany, Łe mówi między innomi: 
tylko u naa po macoaromu traktują: Nieszmiezną tendencją ożeonej dyrekcyl tes- 
ludność, Na targu wiedeńskim stałe poja- tra krakowskiego jest wystawiania ewojskiego 
wiają się produkty, które u nas stały się repertuaru. Dzięki temu założenii w sezonie 
prawie legenda, albo w handłu łańcuszko- «biegłym mieliśmy 80% wieczorów poświęco- 
wym doszły do cem wprost niebywałych, nych polskim sztażkcom. Nie obojętną też może 
Lichwa >vwnościowa święci orgie. I pod- będzie rzeczą powiedzieć. że, jak nas informu- 
eas gdy wiedeński burmistrz zapewnia œ 4 0 tem ze sfer komisyi teaurainej Rady mia- 
bywateń, że chleba' iest dostatek, u nas sta Krakowa, tantiema autorów polskich za dy- 
magistrat wydaje tylko komunikaty zawią- rekcyi p. Siedleckiego z 11.000 koron rocznie 
daminjące o tem, czego nie będzie. Co dnia wzrosła do 28.000 koron. Esteci najlżejszego 
povawiają się demonstracve uliczne, wy- Czy nagrubszego kalibru mogą sobie lekcewa- 
woiana rozgoryczeniem i głodem, a władza żyć wymowę liczb, ale niewatpłiwą jest rzaczą, 
opramicza gwą rolę do aresztowania demon- że dobrobyt twórców jest jedną z dzwigni sztu- 


struwących i wytacnania im spraw o „gwal ki. Życie Chsitertona, umierającego t (Jii BREE obecnie do rozdniału xwoty £09.000 | Polaków, a również Ozechów, Słowaków i Sło- peluszniczym w*Myślenicach. Należałoby 


weńców z pod apiaki żunóaemoryi rumuńskiej 


ubkczny*, nio F się > tom, że nestępo- jest licznym tematem dn balady, ala wątpię, 
anie takie minal” aika odniocająco, a czy wielu poetów chcialuby literaturze dostar- 
nie łagodząco. czyć potobnego tematu. x r 
Gdy się czyta doniesienia de wa “Ów Być może, że w działałności dyr. Siedleckie- 
nieinieckich i porównuje się z » -v 40- go jest mu poważną pomocą fakt umiastowie- 
sunkami, najspokojnieszy i najbarszi- lo- nia obu teatriyw i przejęcia ryzyka na fundusze 
jalnie usposobiony ezłowiek mnsi zawrzeć o- grainy. Ryzyko to jest jednak czysto teorety. 
burzeniam, zwłaszcza jesli uprzytemni so- czne, bo jak dotychczna, gmina pie dopłaciła 
bie, ża ton dobrobyt tam — jest następ- de teztrów ami grosza. Ale samo poczucie o- 
stwem systomatycznego ogałacania nas w parcia się o zasobne finanse inetytucyi takiej, 
Galicyi ze wszystkiego. Rózbój wywozu, u- jak kasa wielkiego municypium, daje przedsię- 
pruwiamy za wiedzą i zmodą różnego pokro- biorstwn 
kryjących się zrecznie pod pła- s Dajpierwszy 
k opeki rządowej, doprowadził nasz rowolucya. jaką dyr. 
j wyniezczony wojną, do zupełnej pra- * zwyczajowym. a nonsensowym  przymnsie 
łe rany ekonomicznej. a wraz z zimą sta- wystawiania nowości eo tydzień. Był to prze- 
a przed nami widmo roda. |tytek epoki, kiody Kraków Kczył 60.000 mie- 
Społeczeństwe powinno w energicznym sckańców, a 2 do 8 tysięcy bywalców tentral- 
'druchu podiąć zkcye zorpannowania sil- | nych. Grano pięć razy BA tydzień, a w dnie 
tej samoobrony obywatelskiej, która będzie wolne ed przedstawień, tem intenzywniej przy- 
musiała zastąpić opieke tych czynników. 5Sotowywane nawości na sobotę, Dziś gra się 
które to czynić powinny, a której nam 8 razy na tydzień, fiość prób przez to zmniej. 
brak. spa 1 naprawdę zniłką artystyczną pracy by- 


a toby trzymać się starego systemu. Okazało się 
KRONIKA. 


Siedlecki przeprowadził 


|przytem, że wyłom, jakiego dokonał Siedle- 
cki, nic me zmniejszył trekwencyi, a estuki mo- 
ga być przygotowane wzorowo. 

Wszyscy nieuprzedzeni przyjęli też aplæu- 


PIĄTEK Wschód słońca e geds. 777 L |zem śmizłą reformę dyr. Siedleckiege. Słowem 
Zachód ë =~ SSTW. w dziedzinie teata Kraków staje się eorsz 

Fi Długeść daia gyóz 8, m. 15. |bardzaiej wiefkiem miastem. 
Nam. ciepłota —8 7, najw. —29. Z TEATRU IM. JUL. SŁOWACKIEGO komn- 
Ambrożego Prosnoza : Pogoda. „|nikują. Dzisiaj wystawia scena miejska weno- 


wierną po latach Kilkunastu świetną komedyę 

Scribe'a 1 Legouve'go — „Walkę kobiet“ z pp. 

Z manta. |Bedmarzewską, Kamińską, Fekłmanem, Bończą, 
PAŃSTWOWA AKCYA ZAPOMOGOWA. Brzeskim w rolach głównych. Jutro po poła- 
Miejski Urząd gospodarczy przygotowuje obe- | dniu „Żabusia* G. Zapolskiej z p Jarszewską 
gnie rozszerzenie państwowej akcyi zapomogo- w roli tytułowej; wieczorem po raz drugi „Wal- 
mej na węgiel i w tym eelu przygotował bony ka kobiet". W niedzielę powtórzenie dwóch ar- 
wcdle uchwał miejskiej Rady gospodarczej, cydzieł naszej literatury dramatycznej — po 
yrzyanające zniżkę po 1 kor. 50 hal. na je | południu „Pana Geldhaba' Al. hr. Fredry z p 
inym cetnarze ełowym. |Feldmanem w popisowej kreacyi Geldhaba i 
Wprowadzenie w życie akeyi bonowej na wẹ- | wieczorem „Nową Dejanirę* z pp. Solską, Rot- 
gie zależne jest od wydania przez namiestni- | ter, Węgierko, Zelwerowiczem, Feldmanem i in. 
Z TEATRU LUDOWEGO donoszą: Dzisiaj 


prawa © miało jeszcze uledz zwłoce, wpro-, świetniejszych odtwórczyń partyi tytułowej — 


i siedzeniu. W deputacji biorą udział wieeprezy- | 


nego ogółu. Erika Morini wyszła ze szkoły mi- 
strza Sevcika w roku zeszłym już jako skoń- 
czona wirtuozka, która, jak niegdyś Sarasate | 


w Wiedniu, w marcu zeszłego roku biorąc u- 
| dział w koncercie sławnego śpiewaka Józefa 
Schwarza, nikt zapewze nie przypuszczał, że | 
w tem dziecku, które z naiwną naturalnością 


¡strun popłynęły dźwieki karkołomnych wa- 
jryacyi Paganiniego, zdumienie ogarnęło wszy- 
jstkich i odtąd Morini stałagsię zenzacyą Raper 
| czesnego życia koncertowego. | 

PORANEK WAGNEROWSKI odbędzie się w 
i niedzielę dn. 9 b. m. w sali Tow. lekarskiego | 
| punktualnie o godz. 11 przodpoł. Jako prelegent | 
| wystąpi Dr Zdzisław Jachimecki, w części ilw- | 
|stracyjnej zaś odśpiewają partye z Lohenerina, | 
Walkiryi, Śpiewaków norymberskich, Zystry da | 
i Parsifala, Zotia Temnicka i Józef Stępniow- 
ski. Bilety na porauak Wagnerowski i poranek | 
Tatrzański, który odbędzie się w niedzielą dnia 


16 b. m. do nabycia u J. Rudnickiego Linia i 


A—B. 

TOW. MUZYCZNE urządza w piątek 14 b. m. | 
|w sali „Sokoła“ drugi koncert. w którym we- 
| zm} udział profesorowie Konserwatoryum pp: 
Wanda Hendrichówna, Jan Wolanek i Stani- 
sżww Lipski. W staraniu e polski charakter pro- 
gramu wybrali wykonawcy przedewszystkiem 
utwory naszych kompozytorów, a mianowicie 
rzadko wykonywaną sonztę akrzypcową Grze- 
gorza Fitełberga op. 12 f-dur., kompozycyę o 

wysokiej wartości artystytrnaj i cyk! pieźni wy- 

oo polskich, dających przegląd wapółcea. 
|semago naszego pieśniarstwa. Ponadto obejmnje 
program efektowny koncart skrzypcowy Salut 
Saensa. 

WPŁATY NA ZIEMNIAKŁ Miejskie Biuro a- 
prowizacyjne podaje do publicznej wiadomo- 
ści, że z dniem 8 grudnia h. r. Kasa miejskich 
zakładów aprowizacyjnych i filia Kasy w Pod. | 
;,górzu nie będą więcej pmyjmowały wpłat na 

ziemniaki jesienne. 


Z Ppiski i sz wieta. 
| ZE STANISŁAWOWA donoszą: Tut. starostwo ! 


K, udzielensj przez rząd dla niemienia. pomocy ! 
najbardziej petrzebująoej Indności Starisławo- | 
wa. Od miesiąca nie nadszedł ani jeden ee} 
inar metryczny węgla ami drzewa. (W misśnie | 
wszystko z zimna zamiera. Nie ulega wątnii-| 
wości, że szkoły lada dzień będą zamknięte, a 
nie ma powności. czy i nasze urzędy będa mo- 
gly dalej z powodu braku opalis funkcyorować. 

W OBRONIE DZWONU KOŚCIELNEGO. 


spaliły się w ten sposób dwa magazyny nie- 


które wystudyowała | mieckie. Jeden z nich znajdował się obok mo- 


stu kolejowero, drugi na boisku Sokoła. 


RUCH KONCERTOWY W ZAKOPANEM. ! 


Zbliżający=się okres Świąteczny Ożywił także 
ruch koncertowy, zamarły od kilku miesięcy. 
Wstępem sial się koncert Łegionistów, umądzo- 
ny na dochód miejscowego Koła Czerwonego 
Krzyża dn. 1 grudnia b. r. Publiczność chętnie 
słuchała produkcyi młodych, a zapowiadających 
się pomyślnie sił. Dohorowy program jest za- 
sługą reżysara p. Dunin-Szydłowskiego, obie 
cującego pianisty, który odegrał swoje orato- 
ryum, Dużą techniką fortepianową rozporządza 
p. Kreutz. P. Ostrowski, tenor znany z estrady 
wileńskiej, odśpiewał ze szczerem uczuciem sze- 
reg pieśni, żywo oklaskiwanych,  Zajntereso- 
wanie wywołał śpiew p. Gabryszewskiego, któ- 


j Dr Schneider, Srokowski, Kosobudzki i Łuczko. |lub później Hubermann, zdumiewa i podbija. |ry Śpiewał utwory trudne. Sympatycznie przy- 
CENZURA KSIĄŻEK W KRAKOWIE. Po-jKiedy Erika Morini wystąpiła po raz pierwszy | }€to pieśni kompozytorskie p. Leszczyńskiego, 


utwór modernistyczny. P. Białkowski, artysta 
sceny wileńskiej i lubelakiej, wystąpił z kilku 
umiejętnie wygłoszonemi daklamacyami P. Mt 
kuszawski uzupełnił wieczór bardzo dobra grą 


Krakowie. W tym celu otwarte zostało biuro stanęło na estrad ie, kryje sią talent, który | ma skrzypcach. Sarasatago: .„Zigeunerweisen* 
cenzury książek przy komendzie wojskowej wzbudza podziw prawdziwy. Dopiero, gdy ze: sprawiło ogółne wrażenie. W całości wteczór 


był bardzo miły i sympatyczny. — W najbliż. 
szych dniach odbędzie się koncot znakomitego 
czeskiego skrzypka Kociana, w przyszłym ty- 
godniu tut, Biuro koncertowe urządza wieczór 
taneczny Ady Riehetty. Dr S 
POLACY W NIEWOLI  Zi/MUŃSKIEJ. 
„Dziennik Kijowski" zamieścił niedawno nastę- 
pujące pismo zarzędu Zwiazsn Polaków woj- 
skowych. Od początku wojny Rumnni zastoso- 
wali jeden system wch:c usystkich etreokra- 
jowców, bez różnict narcduwości I wyznania — 
mężczyan, bez względu na wiek podeszły, sku- 
piono w obozach dla jeńców cywilnych, kobie- 
ty i dzieci pozostawiono na laską 1 niełaskę 
żandarmeryi. Zewsząd dochodzą skargi na uie- 


możiiwu wprost warunki pracy, utrzymania . 


3 Nio o wide lepeza Jeet 
položenie rodzin zabranych, poaostających pod 
opieką żandarmeryl. Główne obozy koncentro- 
ją stę obecnie w Chuszi I Ciemanosrtt. 

W położeniu powyższem znalazło się spore 


rodzin polskich, zymieszkałych od dawna w Ra. 


Polscy či pracowzli przeważnie w fabry- 
kach, szrzegółnie w hutach szklanych: Kuke- 
jee, Heez-lespox, Makanty I nych, częńciowe 
zaś zajmował stanowiska urzędowe, która je- 
dnak nie były w stanie uchronić ich od zesłania 
do obozu jeńców cywilnych. Oprócz Polaków 
byli też Czesi, Słowacy 1 Słoweńcy w mniejszej 
Heści Niemcy i Węzrzy. 

Aty zapobieda fatalnym następstwom takie- 
go stanu rzeczy, należy niezwłocznie poczynić 
starania o udzielenie związkom polskim prawa 
zwiedzania obozów, w których osadzono jeń- 
ców wojskowych i cywsaych, o wyzwolenie 


1 umożiiwienie rudzinem polekian, 1 

A». wyjszdn do imrych 
miejsc, gdzie przy pomocy związków polskich 
mogą uzyskać przytułek i pracę, 


Zawiadomienia i komuaiksty. 
Z ŻYCIA SKAUTÓW obrazy świsths z 
jaświentami urządzają krakowscy kanri dla 


czynów w służbie sanitarnej wobec ninprzyja- 
ciela lekarzowi cywilnemu Dr Mieczysławowi 
Staszewskiemu; złoty krzyż zasług z koroną 
na wstędze madału waleczności, w uznaniu zna” 
komitych i ofiarnych czynów w służbie sani. 
tarnej w wojnie, tekazce Dr Gizeli Brattel we 
Lwowie. Cesarz nadał wojskowy krzyż zaslu- 
gi trzeciej klasy z dekoracyą wojenną i mie 
czami, w uznaniu mężnepo zachowania ię WO- 
bec nieprzyjaciela: rezerwowemu podporucznia 
kowi Stanisławowi Rola-Arciszewskiemu » 1 
pułku artyleryi fortecznej i rezerwowemu porn: 
cznikawi Maksymilianowi Malarskiemu z 13 pał 
ku piechoty. 


NEKROLOGIA. 

Dnia 27 listopada zmarł w Poznaniu w 51 k 
życia Franciszek F 1 a u m, jeden z najwybitniej, 
szych naszych artystów-rzeźbiarzy, Urodzii się 
dn. 25 listopada 1866 r. w Poznaniu. Rzeźby jes 
go zjednały mu sławę daleko poza granicami 
ojczyzny 1 cenione byty szczególnie przez krys 
tykę francuską i niemiecką. Czas dłrższy spe 
dził za granicą, przebywał w Paryżu i Berlinie, 
gdzie posiadał w willi własnej większą prio 
wnię. Do najcenniejszych jego dzieł należą wy» 
kute w marmurze w wielkich rozmiarach: „Wim 
zya“, dalej „Prometeusz*, „„Modlitwa”, „De pro- 
| fundis“, „Jzekspir* i wiele innych. W ostaraich. 
| czasach rzeżbił brast Sienkiewicza. 


> 
ODPOWIEDZI REDAKCYT. Wp. K Heya 
manowa, Krasnystaw. Odesłaliśmy redakcył 
Piasta” 


Odbudowa przemysłu domowego. 


Jak z ramieszczonych przez nas wyjaśnień 
Centrali odbudowy kraju okazało się, p bar, 
Battaglia bardzo pobieżnie rosprawił się u dos 
mowym przemysłem. Jął się on półśrodków 
pomocy, bynajmniej nie salatwiających 6prax 
wy, której rozwiązania domagzó się powinne 
nasza  reprezantacya i ująć ją anereicznia w, 
swój postulat. Wezakże nie na to od dzies'ąd 
tek lat wydaje kraj i państwo setki tysięcy 
na utrzymywanie szkół zawodowych (w Świąw 
tnikach i Sułkowiczoh państwowych, a w Kak 
waryi krajowej, aby wytwarzać  proletarysił 
domowego przemysłu, zdany na łaskę lichwim 
rzy: celem był rozwój tego przemystu, two 
rzenia kadr wyszkolonego prakrycznie Íi teorg» 
tycznie robotnika, któryby, korzystajac 1 naw 
bytej wiedzy, oddawał ją środowiskom prze” 
ed ti a których wyszedł, które go wy» 

wały. 


Jedną s raaadniczych wad jest przenoszenia 
dyrektorów szkól zawodowych, którzy byi 


pracujący od szeregu lat dyrektor tamtejszej 
szkoły państwowej, łuż Smereczyńskt, 
wyżzwzumy na seeowiku. umiał wewowwydj 
dla powierzonej mu gałęzi przemys granitowa 
podstawy, sjednal bezgraniczne zaufanie seteli 
pracowników | poparty milnie przes ka. Karb 
miesa Lubomjisrekiego uedpornił ter 
przemysł przeciw zewnętrznym wpływom I uw 
chronił od liehwy, która pożera jego sąsiadkd 
przemysłowe: Świątniki i Kalwaryę 
Jeżeli chodzi o dokładne zmawstwo skoncen- 
irowanego w Podkarpaciu domowego przemy» 
słu — to znawcą takim jest bezsprzecznie ing, 
Smereczyński, któremu powinna być po 
wierzona opieka mad Świątnikami Kal 
waryąiSułkowicami i przemysłam kam 


stwomyć pewnego rodzaju syndykat, który per 
winien być wyrazem poorzeb tych gałęzi prze. 
mysłowych, rozporządzać składami w Krako. 
| wie, gdzieby' można hyło przyjmować zamó- 
| wienia, czynić starania © Tagima 

otmzebnych dla wurzęmydłu 1 wogóle konton- 
Hia Dasdi 1 aŭministracvjną stronę 


Gp. | wszystkich enterech gałęzi przemysłu. 


Jak siyszeliśmy, istnieje już plan utworzenig 


Z Zakopanego domoszą do „Kar, łw.*: I w Ża- |swych rodziców i opiekunów w sobotę 8 b. m. ‘takiej insiytucyi, oa- miałoby doniosłe znacze: 


nym kościele jest szerególniejszym faworytem 
tutejszej ludności, w pierwszym zaś rzędzie po- 
beżnych „gaździn* zakopiańskich. Od chwili 
pojawienia się alarmującej wieści o rekwizycyi 
dzwonu — utworzyły one formalną straż przed 
kościołem ! grożą, że niedopuszczą do profa- 
nacyi — ich zdaniem — tei świętości, która 
przemaczoną jest na chwałę Bogu i pokój ła- 
driom, a mie na armaty. Straż kobiet „urzędu- 
je“ dniem i nocą. W małe nadciągującago „nie- 
bezpieczeństwa” straż alarmuje dzwoniąe, ga%- 
dziny zamieszkałe w: Zakopanem, które rzucają 
| pracę domową i stają zwartym murem w Obro- 
nie ukochanego dzworm. 

W zachoćnich prowincyach Anstryi w każdej 
wal zostawiony został przynajmniej jeden dzwcn 
dla pociechy i budowania zmękanych i zwątpio- 
nych... My mieszkamy na wschodnich kresach 
monarchii... 

PODZIĘKOWANIE STRAŻY POŻARNEJ. 
Z Gide! koło Radomska otrzymujamy naestępu- 
jące pismo: Da. 25 listopada b. r. na korzyść 
naszej ochotniczej Straży pożarnej zespół miej- 
Boowych amatorów, pod reżyseryą p. S. Stoko- 
wskiego, zakończył ruchliwy tegoroczny sezon 
odegranie sztuk „Polowanie na męża" M. Ba- 
łuckiego i „Kościuszko w Petersburga" A. Sta- 


szczyka. Pomimo gwałtownej niepogody sala | ba 


Straży była wysprzedana. Wykonanie tych 
utworów scenicznych, poważnie zasiliło kasę re- 
prezentowanej przez nas Straży, co za pośre- 
dnietwem najpoczytniejszego organu uprawnia 
nas do złożenia serdecznego podziękowania: 
ofiarnamu zespołowi amatorskiemu, wszystkim, 
którzy bezinteresownie poświęcali czas i pracęy 


KINO LUBICZ, ui. Lubicz 15, tuż za mostem. 
Tylko jeszcze jeden dzień, t. j. piątek 7 b m. 
Podwójny program: Hrabia Dobna i jego Me- 
wa. Bitwa na morzu w 4 ozé. Młynary, wspa- 
niały dramat w 4 aktach, na tle obecnej wujny 
belgijsko-wiamieckiej. Nad program: Porueznik 
na rozkaz komedya w 4 aktach, 

Początek przedsBt. 5i8 popoełb 


WIADOMOŚCI KOŚCIELNE. 

UROCZYSTE NAROŻEŃSTWO w święto 
Niepokalanego Peczęcia Najśw. Maryi Panny, 
patrenki kupiectwa polskiego, odbędzie sie w 
sobotę dmia 8 grudnia b. r. o godzinie wpół 
do 11 przed południem w kościele kupiackim 
św. Barbary. 

Członkowie Komgregacyi kupieckiej I Stow. 
kupców i młodz. handl zechcą się zsbrać w 
prezbiterywm kościoła dw. Barbary (wchód 
przes zakrystyę; o godziułe 10 rano. Sklepy | 
kantory, w myśl dawniejszych uchwał Kongre- 
gacyi kupieckiej, nie mają być w tym dnin, ja- 
ko w święto kupieckie. otwierane. 

ADORACYA PRZENAJŚW, SAKRAMENTU. 
Dnia 7 grudnia, jako w pierwszy piątek mie- 
siąca, odbędzie się całodzienna Adoracya Prze- 
najświętszego Sakramentu w kościele św. Bar. 


SODALICYA STUDENTEK 1 słuchaczek 
wyżazych kursów zawiadamia swoje członkinie 
o mającej się odbyć w niedzielę 9 b. m. Mszy 
éw., wspólnej Komunii św. o godz. 8 w kaplicy 
SS. Urszulanek, Po śniadaniu odbędzie się ze- 
branie ogólne. jeb 
izy 


artystycznemu śmiełszy wt. Jednym 'kopanem przyszła kolej ma rekwizycyę dzwo- w Sokola, punktualnie o godz, 4 popol. Potem nia dia rozwoju przeszyctu. Główny nacisk naa 
ch wyników temo poczucia była nów kościelnych, wśród których dzwon na far- | nastąp! zabawa: Mikołaj skautowy. 


j leży połeżyć na praktyczne wykształcenie Uozm 
Iniów we wszystkich trzech szkołach zawodo» 
wych W tym kierunku, jak słyszymy, okazał 
wielo debrej woli aż, Bulanda, kierownie 
skoly w Kalwaryi, który, aczkolwiek niedłum 
go pracuje w Kalwaryi, jednakowoż zdołaj 
zdobyć zaufanie I umnanie tak wśród produe 
|centów, jak niemniej  inteligencyt miejacowej, 
jlnż. Klimko, kierownik szkoły w Świątnie 
kach, Rezy zalety wybornego teczotyka z prak» 
tyką zawodową, musi mieć jednakowoż środki 
dla urzeczywiatnienia swych planów i stworze= 
|nia zasadniczych podstaw dla rozwoju prze» 
nysłu Ślusarskiago. W Kałwaryi naleiaioby 
ponadte przydziałać uczniów szkoy tamtejszej 
do fubryki stolamkiej p Łojka, gdzie za pe 
jwną subwencyę, miziiełoną fabryce, miozież 
mogtáby na miejscu roaszerzać wiedzę prakty- 
| ossą, nabyć wprawy w zawodzie dla zdobycia 
| szybkiego zarobkowania, 00 dotychczas na» 
trafiało ma wielkie trudności Wszelka poło- 
wieza pomoc, nie sięgająca de podstaw wszysta 
kich wspomnianych gałęzi przemysłu, nie zdoła 
wnieść Banacyi I doprowadzić do przełomą 
wskazanego przez czas i warunki. 

Nad tem  wszystkiem powinien zastanowić 
się p. bar. Battaglia, gdyż z tytułu jego urzędu 
spada mań także odpowiedziilność, aby odbi- 
dowa zniszczonego prez wojnę przemysłu dos 
mowego, była przeprowadzona należycie | ce 
lowo, stworzyła zdrowo zorganizowsne Wat- 
taty pracy dla setek pracowników, którzy 
powrócą z placa boja do swych miejącowośch 
rodzinnych, | RV, 


j 
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gGŁOS NARODU? u dnia T. Listopada 1D17 roi: 


Zawieszenie broni na 10 dni. 


Wiedeń. D. kor. Urzedow:je ogiaszają: 


Upełnomocnieni zastępcy nasmelnych kiero- | 


wnictw wojsk Niemiec, Austro- Węzier, Tur- 
cy! i Bułyaryi dnia 5. grudnia z upeinomo- 

cenionymi zastęacami rosyjskiego najwyż- 
szego kierownictwa wojsk pisemnie zawarli 
zawieszenie broni na 10 dni dia wszystkich 
wspólnych frontów. Początek ustanowiono 


TUES ORC eO E A RCA ISACA 


na dzień 7. grudnia godz. 12 w południe. 
Dziesięciodniowy okres ma być do tego zu- 
żytkowany, aby rokowania o rozejm dopro- 
wadzić do końca. Dla złożenia ustnego spra- 
wozdania o dotychczasowych wynikach 
część członków różnych delesacył udała słę 
na kilka dni do ojczyzny. Posiedzenia komi- 
syjne trwają daiej. 


Nowe zwycięstwo we Włoszech. 


Wiedeń, dnia 7. guudnia 1917. 


Front wojsk niemieckiego następcy tronu: 
Koło lasu Ailette, na poszczególnych odcin- 
kach w Szampanii i na wschodnim brzegu 


Urzędowo ogłaszają dn. 6. grudnia 1917: |Mozy chwilami wzmożena czynność ognio- 


Wschodni teren wojny: 
Wczoraj ułożono między Rosyą a sprzy- 
aułerzonymi  dzłesięciodniowe zawieszenie 
broni Rozpoczyna Się ono na wszystkich 


trwają dalej. 
Włesk? teren wojny: 

Na płaskowyżu Siedaain Gmin poniósł nie- 
przyjaciel ciężką klęskę. Dnia 4. bm. rano 
po potężnem przygotowaniu artyleryjskiem, 
w którem irczestwiczyły także baterye nie- 
mieckie, rozpoczeły wojska marszałka pol- 
nego Conrada atak na stanowiska w górach 


wynłosłaści, obticie uzbrojone Iortyfikacye 
obronne pomagały obronie, którą nioprzyja- 
cłel prowadził z całym uporem. Wysoki 
śnieg i silny mróz utrudmiały pochód. Lecz 
staranne przygotowanie ataków 1 dzielność 
atakujących, pochodzących z wszystkich 
części Austryi i Węgier, wzięty górę mad 
wszelkiem przeciwiziałaniem. Przedwczoraj 
rano padły Monte Badiecche 1 Monte Tonda- 
recar, w poludnie pułk strzeiców cesarskich 
Nr III. stanął ma Monte Miela, nad wieczo- 
rem pod naszym okalającym szturmem za- 
łamał się opór włoski na Meletta. Baterye, 
ustawione na wschód od Brenty, wzięły z 
flanki pod ogień posiłki aieprzyjacieła, które 


wa. Na północ od Julinecurt podjazdy przy- 
wiodły z dziarskiej wyprawy na rowy fran- 
euskie wielka liczbę jeńców. 

Wczoraj strącono w walce powietrznej i 


| s = 
frontach rosyjskich dnja 7. grudnia o go. | strzałami 8 ia z 


dzinie 12-ej w południe. Rokowaala o rozejm | 


mołotów. Nasi lotnicy zaatakowali bombami 
urządzenia portowe w Calais I Londynie, 
Sherness, Gravesend i Chathan, Dover i Mar- 
gatte. Wielkie i liczne pożary świadczy © 


| działaniu 


Wschodni teren wojny: 


| Upełnomocnieni przedstawiciele maczelnej 
ikomendy Niemiec, Austro-Węgier, Bułgaryi 


i Turcyi zawarli z upełnomocniozymi przed- 
| 


w obszarze Meletta. Zbudowane na potężsej | 


stawiciélarsi Rosyi zawieszenie broni na 
czas «l 7. grudnia 1917 12-ta godzina w po- 


Niemcom powodzeń, jakie osiągneti sprytem, 
pilnością i wiedzą. Nie stawaliśmy im w dro- 
dze, raczej byliśmy skłonni iwiać ich. 
Niemcy zbudowały prawdziwy wszechświa» 
towy handal i przemysł. Zadowoliliśmy się 
komkurencyą w przemyśle, wiedzy i handlu, 
lecz gdy Niemcy zatryumfowały, zrzuciły 
maskę, ukazując to, na co świat nigdy nie 
pozwoli, mianowicie wojskową i polityczną 
hegemonię, zapomocą siły zbrojnej, aby 
przez to wysadzić z siodła rywali, najbar- 
dziej znienawidzonych, których nie mogli 
pokonać, Jednakże winniśmy i wobec siebie 
powiedzieć, że nie pragniemy osłabienia Au- 
stro- Węgier. (Tu kawałek depeszy jest znie- 
kształcony) Nie nas nie obchodzi, co Au- 
strya zrobi ze swojem własnem życiem lub 
co pocznie pod względem politycznym. Nie 
mamy zamiaru, ani chęci dykiować Austro- 


Węgrom czegokolwiek, lecz chcemy pocze- 


kać na to, by sama wszystkie swoje wielkie 
i małe sprawy w swoje ręce ujęła. Spodrie- 
wamy się, 28 narodom półwyspu ba i 

go i państwa tureckiego dane będzie prawo 
i sposobność uformowania swego życia bez 
ucisku, bez niesprawiedliwości i bez rozka- 
zu obcych dworów i stronnictw. Wobec Nie- 
miec żywimy te same zamiary. Nie pragnie- 
my wyrządzić im krzywdy, ani mieszać się 
w ich wewnętrzne sprawy, ponieważ jedno 
i drugie byłoby niesprawiedliwem i zupełnie 
nie dałoby się pogodzić z naszemi zasadami, 
wedle których urządziliśmy całe życie naro- 
dowe i które tak wysoko szanujemy. Naród 
niemiecki pozwala na to, by mężowie, któ- 
rzy go w błąd wprowadzają, występują jako 
jego panowie, opowiadali mu, że Niemcy to- 
czą walkę o nagi byt państwowy, że jest to 


ładnie do 17. grudnia 1917 12-ta godzina w rozpaczliwa samoobrona przeciw przemocy 


południe dla frostów od morza Bałtyckiego 
|do Czarnego i dla turecko-rosyjskiego tere- 
nu wojennego w Azyl Rokowania o rozcjm 
będą za kilka dni dalej prowadzo::e. 


Włoski teren wojny: 


i 


| niósł wielkie powodzenie. Wojska austro- 


przeciw silnym przeciwatakom., Niemiecka 
artylerya brała udzial w walkach. Detych- 
| czas wzięto do niewoli 11.000 żołnierzy wło- 


zdążały kn górze od strony Vaistngna. | skich ìi zdobyto 60 armat. 


Wczoraj rano nieprzyjaciel utracił po zacię- 
tych walkach Monte Zomo i tylne stanowi- 
sko koio Foza, O godziaie drugiej popołu- 
niu złożyła broń dzielna włoska zzłoga na 
Monte Castelgomberto, która od 24 godzin 
była uupełuie otoczona. Cały obszar za pół- 
noc od przełęczy Freszela jast w naszych 
ręksch. 

Oprócz wielkich krwawych strat utracili 
Włosi w tych trzech dniach przeszło 11.000 
jeńców ł przeszło 60 armat. Nasze straty są 
dzięki naszemu zręcznemu prowadzediu seai- 
ki małe. 

Koło Zenson, gdzie od tygodni stołmy na 
zachodnim brzegu Piave, pułk piechoty Nr 
73 z Hebu, wypróbowany znaktomłcłe na 
wszystkich terenach walk, oparł się zwycię- 
sko kilkogodzinnym ezturmom _ nleprzyja- 
e! 

Szeł sztabu generalnego. 


Goinięcie sig Anglików pod Gambrai 


Berlin, dnia 7. grudnia 1917. 

Urzędowo ogłaszają dn. 6. grudnia 1917: 

Zachodni teren: 

Front wojsk ks. Ruprechta: Na flandryj- 
skim obszarze walk czynność artyleryi zna- 
«znie się pod wieczór wzmezła. Na południe 
f na południowy zachód od Moeuvres wojska 
hasze zdobyły szturmem rowy angielskie 1 
posunęły sią naprzód zł poza drogę, prowa- 
dzacą od Bapaume do Cambral. Pod działa- 
niem naszych ostatnich powodzeń w ataku 
I pod nieustannym naciekiem waszym od 
póinocy ł wsckodu nieprzyjaciel między 
Moeuvres a Marccinge opróżnił swe najbar- 
dziej naprzód wysuniate cianowiska 1 cofnął 
słę na wzgórza nasółnoc i wschód od Fles- 
cuieres. Napierając ostro za misprzyjarielem, 
wzięliśmy wsi Graincourt, Anneux, Clas- 
taing, Noyelles i wzgórza, pokryte lasem na 
północ od Marcoing. Na szerokości 10 kilo- 


metrów posunęliśmy nasze linie na HH 


kość 4 kilometrów. Nieprzyjaciel, cofając 
się, o ile mu czas na to starczył, zniszczył 
miejscowości ogniem i rozsadzeniami. Gruzy 
tych wsi I bezcelowe zniszczenie w mieście 
Cambrai, od którego nieprzyjaciel znów 
znalazł się daleko, są Śladami, które na dłu- 
gie czasy na ziemi francuskiej pozostawili | 
"Anglicy po swej walce o przełom pod Cam-| 
bral, którą to walkę rozpoczęli z tak wiel- 
temi nadziejami, a która się zakończyła | 
Aęśiią klęską. Straty, jakie nieprzyjacłel po- 
: ats} w ostatnich dniach, szczególnie w lesie 
dBsurlon, są nadzwyczajnie wysokie. Liczba 
jatoów, przywiedzionych z walk pod Cam- 
brał, podwyższyła się na przeszło 9000, zdo- 
bycz w działach na 148, w karabinach ma- 
Etynowych na 716. 


| Frerwszy jen. kwaterm. Ludendorff, 


Wieczorny biuletyn niemiecki. 


Berlin B. kor. B. Wolffa donosi dnia 6. 
grudnia wieczorem: Na południowy zachód 
od Cambrai oczyszczono Marcoing z nieprzy- 
jaciela. 


Wojenna mowa Wiłsona. 
"Wiedeń. Pisma wiedeńskie podają następe- 


jące wyjątki z mowy Wilsona, wygłoszonej w 
ponindziałek popol, x meyi otwarcia kon- 
grom: 


Naszym celem jest naturalnie wofhę wygrać 
i w tem dążeniu nią osłabniemy, asi też nie 
pozwolimy sią odwieżć od naszego celin, dopó- 
ki wojna nie będzie wygrana. Naród amery- 
kański życzy sobie pokoju przea pokonanie 
zła, przez ostateczne opanowanie wezystkich 
tvch ciemnych potęg, które mącą pokój i czy- 
1x4 go niemożliwym. Ten nisznośny objaw, któ- 
rego wstrętne oblicze przedstawiają nam panu- 
jące słery Niemiec, niebezpieczeństwo ustawi- 
cznych intryg w związku z siłą, które 
dla nas przedstawia potęga niemiecka, owo je- 


|stestwo bcz czci i wiary, które nie jest zdolne 


ni i jeśli niema być doszczętnie zmiszczo- 


dotrzymać uczciwego pokoju, musi być zdruz- 


ne, to musi być przynajmniej wykłuczone Z 
wszelkiego stosunku z narodami, 

Skoro wreszcie ta potęga zostanie aniszczo- 
na i nadejdzie chwila, że hędziamy mogi! mó- 
wić o pokoju, a naród niemiecki będzie miał wre- 
szcia godnych zaufania pośredników, Gi zaś 
pośrednicy w imieniu swego ludu  przyłą- 
orą się do powszechnego sądu narodów o pod- 
stawach przyszłych praw 4 umów ludzkości, 
wtedy i my chętnie i bez szemrania zgodzimy 
się na pokój, 

_ Naszem obeonam zadaniem jest wygrać woj- 
nę I nie nas od tego nie powstrzyma. Wszyst- 
kie nasze siły | rezerwy w ludziach, pieniądzach 
I materyale poświęcimy temu celowi, aż do je- 
go urzeczywistnienia. Niemcy zawładnęli swem 
panowauiem nad iunymi krajami i narodami: 
nsd wielką monarchią  austro-węgierelcą, nad 
Bałkanem. wolną Turcyą I Azyą. Kraje te ano- 
wu muszą odzyskać wałność. Pokój, jaki za- 
wrzemy, musi oeswobódzić narody, uwolnić od 
pruskiej grozy mieszkańców Belgii I półn. Fran- 
cyi. Z ped władzy pruskiej antokracyi wojsko- 
wej i handlowej nmsimy wyswobodzić ludy Au- 


| stro-Wegier, Bałkanu, europejskiej | azyaty- 


ckiej Turcyi. Musimy tutaj zaznaczyć, ża pod 
żadnym względem nie chcemy szkodzić Austro- 
Węgrom i że nia naszą jest rzeczą zajmować 
się ustrojani narodów. 

Najgorszem, co mogłoby spotkać naród nie- 
miecki, byłoby gdyby po wojnie był zmuszony 
żyć pod panowaniem swych zarozumiałych i 
szukających zwady władców, któmy usiłują 
zniweczyć pokój świata. Gdyby Niemcy miały 
nadal pozostać pod władzą tej grupy. nie mo- 


|żnaby ich przyjąć do związku narodów, który 


będzie gwarantem powszechnego pokoju. Zwią- 
zek ten musi być zjednoczeniem narodów, a nie 
związkiem rządów. Naród rosyjski zatruli ci 
sami kłamcy, którzy  zaślepili naród niemie- 
cki, a truciynę podała ta sauna ręka. 
Waszyngton. B. kor. W dalszym ciągu 


mowy Wilson powiedział: Nie zazdrościliśmy | kiem, że o ile Polska w jakiejkolwiek for- 


węgierskie zdobyły szturmem siine włoskie 
stanowiska w górach Meletta | utrzymały je 


li atakowi. Niema bardziej niezręczne- 
go i złośliwszego kłamstwa. Mu- 
simy starać się otwartością i szczerością co 
do naszych rzeczywistych celów przekonać 
Niemcy o ich niesłuszności. Naprawdę wal- 
czymy o oswobodzenie ich od obawy i o na- 
sze oswabodzenie od obawy przed niespra- 


Atak grupy wojsk marszałka polnego | wiedliwymi atakami ze strony sąsiadów i ry- 
Conrada rozpoczęty dnia 4. grudnia przy-! wali. Nikt nie zagraża bytowi i niezawisło- 


„A wolnego narodu niemieckiego. 

| Co musimy uczynić, by tę wojnę o wob 
ność i sprawiedliwość doprowadzić do spra- 
wiedliwego zakończenia? Musimy gruntow- 
nie usunąć wszelkie przeszkody. stające w 
dredae sukcesowi. Bardzo ważną przeszko- 
dą jest ta, że wprawdzie znajdujemy się na 
stopie wojennej z Niemcami, ale nie z ich 
sprzymierzeńcami. Dlatego usilnia polecam 
kongresowi. by natychmiast ogłosił 
istan wojenny między Stanami 
Zjednoczonymi a Austro-Węgra- 
mi. Czy parów dziwi taki wynik mego wy- 
wodu? Nie! Faktycznie jest to nieuniknioną 
konkluzyą tego, co powiedziałem. Austro- 
Węgry chwilowo nie są włsenymi panami, 


lecz poprostu wasalem rządu niemieckiego. ' 


Musimy brać fakty takimi, jakimi s3, i dzia- 
lać według tego, nie kierując stę nezuciem 
ałabości Rząd austro-węgierski nie działa 
wedle wlasnej woli, ani odpowiednio do ży- 
czeń i uczuć swego własnaso ludu, lecz jako 
DATE innego naroda. Masiemry eile zbroj 


za jedność, inaczej nie można wojny skute- 
eznie prowadzić. Ta sama konkluzya 
musiałaby także wyniknąć wo- 
bec Turcył i Bułgaryi. Także i te 
państwa są narzędziami Niemiec, lecz nie 
stoją one jeszcze beapośrednio w drodze a- 
kcyom, które z naszej strony są konieczne. 
Pójdziemy tam, dokąd potrzeby tej wojny 
ison A ł 

ał nastepnie niezbędne za- 
rządzenia wojskowe | fmansowe, Bni 
się dalszych pełnomocnictw dla rządu i o- 
świadczył w końeu: Waina ta iesi dia naa 
mojmą o wysokie zasady, i nie popycha 


nas egoistyczna chęć zdobyczy, ponieważ 
my i cały świat wiemy, że nam tę wojne na- 


rzucono. Mocarstwa centralne godzą w serce 
tych wszystkich rzeczy, w które my wierzy- 
my. Ich metoda prowadzenia wojny jest o- 
belgą dla wszystkich zasad lu- 
dzkości ł honoru rycerskiego. 
lch intrygi skorumpowały sposób myślenis i 
przekomania wielu z pośród nas. Ich pnie- 
szczęsna tajna dyplomacya próbowała nawet 
zabrać nam nasz teren i zburzyć jedność na- 
szego państwa. Nasze bezpieczeństwo usta- 
łoby, nasz honor byłby na zawsze splamio- 
ny i wydany na pogardę, gdybyśmy dopu- 
ściii do ich tryumfn Pragną one też ugo- 


dzić w egzystencyę demokracyi i wolności. ' 


Oprawa polska w delegacyach, 


Wiedeń. B. Kor. Komisya spraw zagrani- 
cznych delegacyi węgierskiej odbyła dziś 
posierlzenie, na którem toczyła się dysku- 
sya nad budżetem ministerstwa spraw za- 
granicznych. Referent Nagy stawia wnio- 
sek, by przyjąć exposee ministra Spraw- t2- 
granicznych, wyrazić zaufanie do polityki 
ministra, zwłaszcza do jego usiłowań poko- 
jowych, specyalnie także wyrazić uznanie 
co do zapatrywań ministra o prawie Baro- 
dów do samopostanawiania wobee znanych 
dążeń czeskich. Minister spraw zagramicz- 
nych zawiadamia następnie dełegatów o 10 
dniowem zawieszeniu broni, zawartem z Ro- 
syq, poczem delegat Barta zapytuje w 
mowie swej o sprawę włączenia Królestwa 
Polskiego w grupę mocarstw centralnych, 
w szczególności w jakiej formie ma to na- 
stąpić. Hr. Juliusz Andrassy -porusza 
również kwestyę polską, którą oznacza ja- 
ko najważniejszą wśród kwestyi pokojo- 
wych. Mowea oświadcza * prze lewszyst- 


mx miałaby być przyłączoną do moraii ler prawa uregulowania simrunków narodawo. 


(to kwestya formy prawno państwowej tego ściowych między © % i =i. vmzu narożo* 
| przątyczenia nie należy przed delegacye,; wości do państwa. 

ileca o tem mają decydować: rząd austrvar| Dziś żadaje abw | aser | wes 
oki i węgierski, Gdyby kwesiya ta miała) wnętrzne siosnuxi Suse nę 
być przedmiotem dyskusyi, to mowca za- zostały veram ezyio kowot.zi es 'opejk 
strzega sobis prawo zabrać głos ponownie skiej, czy też plebisertu. tnie, 


w tej sprywie. Ze stanowiska polityki za- iak odmiennie to prawo narodów do 21290 
granicznej byloby rzeczą słuszną, ożeby j wienia o sobie tłomaczone jest wobac Tios 
Polska mogła być wprowadzo-|narchii, a jak-wobee państw koalicvi, 
ną w pewien stosunek do mo- Na pytanie, w jakiej mierze uznaje minie 
narchił przez stałą organiza-|ster prawo narodów do stanowienia o sobie 
cyę. Zupełnie niezawisła Pol-|może minister wypowiedzieć sie tylko w ra» 
aka byłaby niebezpieczeń-|mach swojej komretencri, a mianowicie. € 
stwem dla pokoju dla nas, dla ile kwestya ta ma charakter międzynarodo- 
Niemiec a nawet dla samej sie-iwy. Prawo państwa rozpomadzania swem 
bie. Mała Polska kongresowa tery nie ulega żadnej watpiiwośel 
nie jest zdolną w obecnych wa-, Tak samo nie ulega żadnej wątpliwości, że 
runkach tworzyć samodzielne-jobce państwo nie może występować z præ- 
go państwa. Polska musi zawrzeć ścisłe tensyą mięszania się do wewiętrnych stos 
węzły nie z Niemcami, lecz z Austro-Węgra- |sunków drugiego państwa. To są gtaniee, 
mi, zwłaszcza że między Niemcami a Pola- | wytyczone prawu stanowienia o sobie paristw 
kami istnieje więcej przeciwieństw, aniżeli j? punktu widzenia międzynarodowego. O ile 
między Polakami a Austro-Węgrami, Mow- idzie o to, aby w obręsie poszeze: 
oa domaga się dalej oswobodzenia Walong LA. narodowości regułowały swój 
z rąk włoskich i przed oswubodzeniem Wa-| sunek między soba, wzelednię swój sto u :ek 
lony nie możnaby oddać Wiochom obsaiize- |do państwa, to nie jest to sprawą mi-1zya 
nych tarenów. narodową, lecz sprawą wewa?trzno potstwo 
Hr. Michał Karolyi domaga się, by jak | wą. Minister z całą stanowczością odr.ea 
długo obecne aktuałne kwestye nie są wy-| Wszelkie wpływy zewnętrzne na uksz':10: 
jaśnione, dełegacye pozostały w permanen- | wanie się naszych stosunków wewnętrnych, 
cyL Co do exposee ministra spraw zagrani- | musi też odrzucić pojawiającą się myśl, aby 
cznych zauważa, że nie jest jasnem, jaxijpewne wewnętrznopańsiwowe 
kierunek polityczny zajmie minister rwebeo| kwestye miały być rozwiązane 
Rumunii W kwestyi polskiej podziela za-|w drodze międzynarodowej. Sto 
patrywanie Andrassego, sądzi jednakowoż, |Sunek obu państw monarchii austro-węgien 
że exposee ministra w tym punkcie jest nie- ; skiej polega ma ustawowych podstawach. 
jasno. Mowca cieszyłby się, gdyby między | Możność zmiany tego stosunku przewićziana 
Polską a Węgrami i Austryą d k zą l 
stworzony ścisły stosunek na ile życzenia takiej zmiany pojawiłybo się, 
podstawie unii personalnej|te musiałyby one być załatwione w Gros 
lecz sprzeciwiałoby się to naszej panstwo-,17© k onstytucyjnej przy współ 
wej egzystencyi, gdyby Polska przyłączoną działaniu ciał ustawodawczych, 
została do wspólnych Anstro-Węgier, które | Które gwaramują prawo stanowienia naro= 
jako takie nie istnieją. jdów o sobie w ramach państwa. W obrębia 
Hr. Tisza w mowie swej powiedział: Jest lobu państw monarchii austro-wecierskiej po 


mógł być | jest w drodze urządzeń konstytucyjn" ch. O © 


„onie żądanie, aby monarchia zrezygnowała 


nadzwyczaj radosnem następstwem rewolu- 
cyi że wskutek niej kwestya oswobodzenia 
Polski automatycznie została rezwiązaną, 
ponieważ z zasady, którą uznał rząd rosy} 
Bki sama przez się wynikła samodziełność 
Polski rosyjskiej. Węgry jednomyślnie po- 
witają, jeżeli naród polski rozstrzygnie o 


swoim losie w tem sposób, że wejdzie w sta- | 


ły stosunek przyjaźni do monarchii i trwa- 
lej solidarności pod wzelędem polityki za- 
granicznej Umia personalna i dus 
lim nie tworzą przeciwieństw. 
Na wypadek, gdyby Polska z samodzielną 
armią polską do nas się przyłączyła pow- 
stałyby pewne komplikacye, jednakowoż 
ich usunięcie nie byłoby trudne. Oo do 
wpływania Polski na naszą polityką zagra- 
niczną, to musimy obetarwać przy tem,” że 
(Węgry na politykę zagraniczną muszą mieć 
bezwarunkowo wpływ równorzędny, 
diatezo, jakoby Węgry chciały uprzwiać in- 
ing politykę bałkańską, antet tę, jaką się 
uprawia z r. 1378, lecz dlatego, poniąważ 
| Węgry chog przestrzegać niezawisłości Bał- 
kanu. 


| Minister spraw zagranicznych hr. Cz erT-i 


nin oświadcza: Jesteśmy jednego zdania z 


| Niemcami, a zwłaszcza w do zasady prowa- | 


„dzenia wojny defenzywnej. zasady, będącej 
miarodajną dla Niemiee i dla Austro-Węgier, 
nie możemy jeduak zapominać, że nasza Ssy- 
tuacya w porównaniu z sprzymierzeńcem 
naszym, Niemcami, jest pod pewnym wzglę- 
dem lepszą, ponieważ mamy prawie całe te- 
rytoryum nasze w rękach, natomiast niemie- 
ekie kolonie znajdują się w rekach nieprzy- 
jacielskich. Rzeczą naturalną jest, że N i em- 
oy nie zechcą zawrzeć pokoju t 


nie mogą go zawrzóć, zanim nie legącył austryackiej 


otrzymajązpowrotemswoioh ko-| 
lontł Jeżeli miaistrowi robi się zarzut, że 
jego polityka prowadzoną jest na pasku 
Niemieo i ża ta polityka zmusza nas toczyć | 
dalszą wojnę, to odpowiada kategorycznem: 
nie! Walczymy w obronie Niemiec tak do-| 
brze, jak Niemcy o naszą obronę. Pod tym. 
względem nie znam granie terytoryalnych. 
Walczymy za Alzacyę i Lotaryngię taksamo, 
jak Niemcy walczyły o Lwów i Tryest. 
Nie znam różnicy między Strassburgiem a, 
Tryestem. Gdyby w ogólnym obrazie wojny 
europejskiej wynikły odmienne konstelacye, 
co nie jest rzeczą wykłuczoną, to powitam 
z radością chwilę, w którejbyśmy mo- 
gli także na innyeh frontach 
„walczyć wspólnie z naszymi 
sprzymierzeńcami. Co do Woch, | 
to jeżeli Włochy lekkomyślnie dalej będą 
prowadziły wojnę, to w późniejszym 


lterminie osiągną gorszy pokój. 


Zawdzięczamy to naszym wojskom i nasze- 
mu krajowi. Celem moim jest jak najszyb- 
sze osiągnięcie honorowero pokoju. lecz nie 
myślę wyznaczać premii za przedłużanie 
wojny. Jest rzeczą możliwą, że Ameryka 
wypowie nam wojnę, gdyby to nastąpiło, to 
przecież nie byłoby potrzeba niczego żało- 
wać, cośmy w przeszłości uczynili. Wypo- 
wiedzenie wojny przez Amerykę byłoby bo- 
lesnem dla żyjących w Ameryce obywateli! 
austryackich i węgierskich. nie zmieniłoby 
to jednak w niczem rezultatów wojny. 
Wskazując na ostatnie orędzie prezydenta 
Wilsona, konstatuje minister znaczny po- 
stęp w zapatrywaniu prezydenta na we- 
wnętrzną sytuacyę Austro-Węgier. Minister 
porusza przy tem hasło prawa samopostana- 
wiania ludów, podnosząc zmiany, jakie hasło 
to przeszło w ustach i przekonaniach mężów 
stanu ententy, aby w końcu posłużyć do 
brutalnego żądania mocarstw ententy gwal- 
townego oddzielenia niektórych części Au- 
stro-Węgier. Za tem słowem kryje się obe- 


| poszczególne narody także w drodze urzą: 
jdzeń konst”tucyjnych mają możność uregu 
lowania swoich stosunków. Nie jestem w 
możności wznać jakiejkolwiek innej możli 
wości rozwiazania, 

Mowe ministra przyjęto oklaskami. 

Br. Juliusz Madarasy Beck żądał 
od ministra emczegółowych wyjaśnień w 
|kwestyi polskiej, ponieważ jest to kwestyay 
która przez króla węcierskiego í przez ces 
sarza niemieckiego została uresulowaną ma» 
nifestom z dnia 5. listopada. Mowca jednak 
nie chce zapoznawać trudności rozwiązanią 
tej kwestyi. Ze strony litewskiej i ukraiń« 
skiej objawiła się silna opozycya przeciw uw 
tworzeniu państwa Polskiego. takiego, ja» 
kiego sobie Polacy życzą. "Także sprawa 

przyłączenia Galicri do Poski nie możą 
być diè Węgier ohojetną, sibowiem idzie 
o wyłączenie z Austryi kraju, o tak wielkiej 


nie 
produkcyi rołniezej, węztowej 1 naftówej, 


| Idzie o ważny moment gospodarczy i równo 
| wagę gospodarczą między Austryą a Wọ 
grami Rozwiązanie kwestyi nie jest tak la 
twem, jak sobie niejeden przedstawia. Ue 
tworzenie państwa polskiego w ten sposób, 
że Galicya miałaby być przyłą- 
jezoną do Peleki, zaś Poznań 
miałby pozostsć poza Polską, 
mogłoby łatwo doprowadzić do 
frradentv wobec Niemiec, a w tem 
tkwiłby zarodek nowych konfliktów. Z tych 
powodów jest pożądanem, aby minister 
Spraw zagranicznych udzielił w tej mierze 
bliższych wyjaśnień. 

Następne posiedzenie dziś. 

Z KOMISY! WOJSKOWEJ. 

Wiedeń. B. Kor. Komisya wojskowi de 
odbyła posiedzenie 
pod przewodnictwem delegata dre Germa- 
ma. Miośstar wojny Btoeger Steiner 
wygłosił exposee podnoszsc. że roz!eciej 
czynności ministerstwa wony nie mósł 
szczegółowo przedstawić w exposee, gotów 
jest jednakże dać w komisyi dalsze wyja. 
śnienia. chwalono następnie wybrać pod 
komitet dla sprawy dostaw woi- 
skowy ch, w skłąd oprócz, trzech 
referentów wszedł także del. Jetrzejowicz. 
Referentem erdinarium wybrano del. Freie 
alera, extraordinarium del. Menstorffa. bude 
żetu marynarki Schloegla. Minister woiny 
Imieniem  mtabu generalnego  zawoził 
członków komisy do zwiedzenia smoregu 
zakładów i rozmaitych urządzeń a dmi ni- 
stracyi generalnych guberna 
t©r8 tw. 

De!. Habermann ministra woiny, a» 
by zawiadomi? delegatów o stanie 
rokowań o rozejm. Minister odpowie 
dział, że na razie nie może zadość u- 
czynić tej prośbie Skoro tylko u- 

j do skutku nia omieszka za 
wiadomić komisye o wyniku. 


NADESŁANE, 


NA 


Już wyszedł z druku 


iękoniś: nrzyctłogo Wied 


Fantazya społeczna z r. 1881. 


STEFANA BUSZCZYŃSKIEGO 
AUTORA „UPADKU EUROPY*. 
Cana K 3. 


Do nabycia we wszystkich księgarniach i w Admi- 
nistracył „Głosu Narodu" Kraków, Krzyża 11, któ- 
ra wysyła książki za zaliczką pocztową lub po 

nadesłaniu należytości, 2487 


Przesyłka zwykła 10 b., przesyłka polecona 35 h. 
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Dokad pójść? 
8P TEATR MIEJSKI 
UJ. JUL SŁOWACKIEGO 


W piątek 7 grudnia b. r. 


WALKA KOBIET 


komedya w 3 sktach. 


OSOBY: 
Bończa Leonard, Brzeski Bolesław, Felidmna 
Ferdynand. 
Bednarzewska Konstancya, Kamińska Mila 
Reżyser: Maryan Jednawski. 


Peczątek © godzinie 7. 


Repertuar teatru im, J.Słowackiege. 
Sobota popoł.: „Żabusia”, wieć: 


„Walka kobiet“, 
Niedziela pop.: „Pan Geldhab*, 
ejanira*, 


wiecz.: „Nowa 


TEATR LUDOWY 


ULICA RAJSKA NUMER 12. 
W piątek 7 grudnia b. r. 


LALRA 


eperstka w 3 akt. z prologłem E. Audran's. 


O8OBY: 


Ga'*wska Kazimiera, Miłowska Helena, 
Adolfina. 
Bojnarowski Wiktar, Nalinowak! Eugeniusz, Ka- 
saniński Edmund, Lelewicz Andrze', Miller Hen- 
ryk, Minowicz Edmun:!. 


Początek e godzinie 71/; wieczorem. 


Repertuar teatru ludowego. 
Sobota popoł.: „Przekupka war- 
arawska*, wiecz.: „Miód kaszielański". 
Niedziela pop.: „Spisek korona- 

cyjny“, wiecz.: „Tricoche i Cacolet". 


TEM SWIETY d 


£ UCIECHA' 


UL. LISTOPADA 16. 
di piatku 30 listopada do czwartku 6 grudnia b r. 


Pięść lasu 


w 4 aktach. 
KOMEDYJKA. 


Poczatek eo DER dE Ben. 


Zimajer 


A MZ "r 
a ł awi DLLŃ HAT 


Walka tytanów | 


` E dramat w 4 aktach. -- Pierwszorządne 
zdjęcia | treść. 


Ponadto inne obrazy. 


Peczątsk srzedztawień © r. 415 sen. $ 


Bd soboty t grudnia b. r. 


| Wieczór Ślubny 
| zza 0 REA 


i Komedyjka. Aktualności wojenne. 


Peszętak ŚL pęki lą © g. SĘ Pep. 


powaceoocnoGOONOQODDECODELAGWTTARNOZ 


KINŃO-WANDA| 
UL. Św. GERTRUDY N NR. 5. (R. 5. | 
Od c= "Gigi A s sry? r. 
NARZECZONA 


i porucznika rezerwowege 
e 
: 
© 


wspaniały dramat w 4 aktach na tle 
obecnej wojny austro włoskiej. 
Ponadto Komedya- 


KINO LUBICZ 


SI. LUBICZ L, 15, ebek owersa kolejew. 


Od 4 do 7 grudnia b. r. 
Hrabla Dohna i jego mewa 
Bitwa na morzu w 4 częśc. 

MŁYNARZ 


dramat w 4 akt. na tie ebe- 
cnej wojny belgijsko-nlem. 
PORUCZNIK NA ROZKAZ 
komedya w 4 sktach. 


Początek przedstawień © gedz. 6. paasi. 
Ee O o E UABCOWOAI 


KINO OPIEKA 


ULICA ZIELONA NUMER 17. 


Od 7 do 19 grudnia ». r. 


Wesoła czwórka 


komedya w 4 aktach z życia kobiet. 


Nadto wspaiałv dramat i najnowsze - 


zdjęcia wojarne. 


ze > e/y „Pa aj bh 
aa af 4 akt "8% aw s 


r. 


| KINOTEATR 


"HOTEL SASKI, SASKI, 
Kl. św. Jana L. 8. 


Od 80 listopada do 5 grudnia ina | 


SZTUKA| 


| Misteryum nocy 


dramat detekt. w 4 aktach, pod ególnym tytułem: 
Tajemnice głośnych włamywaczy. Część IL : 


Ponadte znakomita kemedya. 
Początek o godz. 41,. (Niedziela o 


2. 


Najpiękniejszy podarek 


NA GWIAZDKE 


p OBRAZY NARODOWE 


W. Kessak: „Przysięga Kościuszki na rynku 
krakowskim“, okazały obraz barwny, wiel- 


kość 61x86 cm. . . K. 


L Koasak: „Sobieski na koniu, Czarnecki 
na koniu“, wielkość 65X51 cm. pa 4 
Jan Styka: 1), Kościuszko „Pd Racławicami“, 
wielkość 48x64 cm. ; » 
£) „Zdobycie armat“, wa barwne, wiel- 
kość 4364 cm. po s 
W. Kossak: 1) „Bartosz Głowacki na zdobytej 
armacie moskiewskiej", wyd. barwne, wiel- 
kość 44)(*8 cm. po a 
2) „Kiliński prowadzi Jeńców moskiewskich" 
wyk. barwne, wielkość 44x58 cm. po . a 
Portrety : Kościuszki, Mickiewicza, Poniatow- 
skiego, Pułaskiego, Słowackiego, Krasiń- 
skiego, według oryginałów J. M. Krzesza 
I inn ch, wyk. barwne, wielk. 38X48 cm.po w 
Jan Styka : Portret Kościuszki, portret Puław- 
skiego, wyk. barwne, wielk. 55x66 cm. po a 
Józcf Piłsudski: Portret pastelowy w przepię- 
knem, barwnerm wykonaniu, mal. Bogdan 
Hoff, wielk. 45>(63 em. po . b 
Henryk Sienkiewicz: portret pastelowy w prze- 
piękaem barwnem wykonaniu, mal. Bo- 
gdan Hoff, wielk. 45x63 cm. = 
„Zmiłuj się nad nami", przepiękna aktualna 
kompozycya z oryg. W. Kossaka i St. Ton- 
dosa, w harwnem wyk., wielk. 38x54 no 
Jan Styka, „Polonia“, wyk. graw. wielk. 70x109 
» 59x80 
41x52 
Orzeł Polski Zygmuntowski, według oryg. St. 
Tondosa na kartonie płóciennym, ką 0 
nanie barwne, wielkość 44x60, . .. 
= SZC8. 4. - AB 
23x16 . - 
Dzieje narcdu Polskiego : Barwne reprodukcye 
Królów Polskich z mapą Polski i AŻ 
śnieniami historycznemi . . OP) 


Cena 


—50 


WYDAWNICTWO SALONU MALARZY POLSKICH 


HENRYK FRIST, Kraków, Floryańska 37. 


Dia adsprzedawców wysoki rabat. 
Również poleca pocztówki 


2551 


„Wydawnictwa Salonu 


Malarzy Polskich“ i zagranicznych salonów. 


Zamówienia na prawincyę uskutacznia się odwrotnie, 
Porto i opakowanie do 1 kg. kor. 1720, do 5 kg. kor. 2-— 
BE łbie "mo mid odka lt 


Dr. Jan Wilusz 


ma _ adwokat w Jaśle, 


poszukuje z dniem |. stycznia 1918 


niynwanego koncynionta 


DG naszej fabryki dachówek „Konstancya”' 


potrzebujemy 


asystenia 


lub 


2547 


kierownika ruchu 


oraz 


kilku dozorców. 


Zgłoszenia tylko pisemne z podaniom dotychczasowej 
działalności, wymagań, referencyl, odpisów świadectw 


de Centr. Zarząda dóbr XX. Sanguszków w Targowe. 


—— 


ULUS NANOSU” s lula 7 Grudnia 1917 mie 


już wyszecił 


KALENDARZ 
APOSTOLSTWA MODLITWY 


na roit 1918. 


Cena brosz. egz. 3 kor., opr. 3'50 koron. 
Do nabycia w Wydawnictwie T. J. 


Kraków, ul. Kopernika 26 


i we wszystkich księgarniach. 2248 


OBRAZY 


porwie ca mistrzów polskich jak; Axentowicza, Fa- 

ta, Filipkiewicza, Grotta, Kossaka, Malczewskiego, 

Markowicza, Karpiński ego, Wyczółkowskiego, Ton- 
dosa I innych, na nieustającej wystawie obrazów 


„Czwórka, Kraków, ul. Sienna |. 2. 


Wystawa otwarta codz. od 9 rano do 71/, wieczór. 


Kamienica z komfortem 


Il-piętrowa, tuż przy ulicy Karmelickiej 
z powodów familijnych do sprzedania. 
Potrzebna gotówka ponad 100.000 koron. 
Zgłoszenia do Administracyi „Głosu Na- 

rodu* pod „Karmelicka“. 2549 


2544 


Swędzenie, 
Biczaje., świerzb 


usuwa hardzo szybko oryginalna 
„Brunatna mast“ Dra Fiesch'a. 
Bezwonna i nie brudzi. 
Słoik na próbę 1 K. 60 h., wielki 
słoik 3 K., poreya familijna 9K. 
Składy główne: Lwów: arieka Szymona Hay, 
nadw, dostawcy; Kraków: apteka , „pod Białym 
Orłem“, Rynek głuwny A-B, 46; Frzemyśl: 
Cak: apteka obwodowa M. Schwarza; jara- 
sław: apteka „pod Czarnym Orłem* Józefa 
Rchma; Tarnów : apteka obwodowa J. Misio- 
łowskiego; Drokobycz : śm. „pod Opatrzno- 
ścią* G. F. Tobiaszka; Kołomyja: apteka ob- 
wodowa Dra Stefana Stinzła: Newy $ąezr: 
apteka Marcina Gorzeckiego; Rzeszów: c. k. Š 
apteka obwodowa uł. 3. Maja. 2365 EBA AGEE e -REOĘŻAM || 


Loterya Legionów polskich | 


Warszawa, ul. Marszałkowska 87. 


Kupujcie losy 5-klasowej Loteryi Legionów 
Polskich! 

Spieszeie z pomocą inwalidom, wdowom 
i sierotom iegionowyma! 

Żądajcie losów loteryi Legionów u każdege 
kolektora! 

Bank Ziemiański w Warszawie gwaran- 
tuje całkowicie kauczą koloktorow I wy- 
grane grających! 

Ostateczny termin składania kancyj kolé- 
ktorskich 80 sierpnia! 2484 

Ciągnienie |. klasy 21 i £2 września! 

Wielkic wygrane! Cel humanitarzy | 


c zezawy” 


Rządca-Ekonom 


wolny od worska, żonaty, z szeołą rolniczą í leśną, 
doskonały, rolnik t hodowca bydła, przyjmie odpo- | w 
wiednią posadę na ordynaryę jako samodzielny lub 
pod kierowni twem właściciela. Zgłoszenia z poda- 
niem warunków i mieszkania ua ręce Pani Sowiń- 

skiej, Nowy Targ, ui. Dimga 1. b, dia Rolnika. 2518 


Posada organisty 


przy kościele parafialnym 


w Łapanowie ad Bochnia. 
do objęcia od 1 grudnia b. r. 


Ttómaczenie. 
W żrodę dn 


koncertowej wo Wiedniu, II 


Bank austryacko-węgierski. 


ia 19. grudnia 1917 o godzinie 11 uf ta południem odbędzie się w wielkiej sali 


Lothringerstrasse 20 


nadzwyczajne posiedzenie walnego zgromadzenia 
Banku austryacko-wegierskiego. 


W tem nadzwyczajnem posiedzenin walnego zgromadzenia mogą na moey art. 14 statutów 
bankowych*) tylko ci akcyonaryusze brać udział, którzy by do udziału w tegorocznem regularnem 
o dm walnego zgromadzenia byli uprawnieni. 


& ch członków walnego zgromadzenia, którzy swoje akc 

ch ponownie nie złożyli, zaprasza s 
A akcyi celem wzięcia udziału w nadzwyczajnem 
najpóźniej do 11. grudnia 1917 w oddzi:le depozytowym za 


niniejszem, by 


e po dniu 80. listopada 1916 ode- 

la udowodnienienia trwałego po- 
osiedzeniu walnego zgromadzenia, je 

kładu głównego we Wiedniu lub w gł 


wnym zakładzie w Budapeszcie albo w jedna z filli Banku ponownie złożyć zechcieli. 


Porządek dzienny 
dzenia na czas. 


Wiedeń, dnia 8. grudnia 1917. 


karty wstępu nadeślo się członkom nadzwyczajnego walnego zgroma- 


BANK AUSTRYAEKO-WĘGIERSKI. 


Popovics, 
gubernator. 
Pranger, Schmid, 
radca generalny, sekretarz generalny. 


<) Artykuł I4 statutów Banku austryacko-węgierskiego; W walnych zgromadzeniach Banku austryacko-węgierskiego ucze- 
stniczyć mogą E La abhywatele austryaccy | węgierscy. 


szyscy © 


złożenie lub winkulowanie udowodnią posiadanie dwudziestu na ich nazwisko 
roku datowanych akcyl, są, o ile się temu nie sprzeciwiają postanowienia art. 


akcyonaryuaze, którzy w Hstopadzie przed regularnem rocznem posiedzeniem walnego 


amadzenia, przez 
Opiewających I przed lipcem tego samego 
15, cab czbmkami walnego zgromadzenia na 


Lo asy z owem rocznem posiedzeniem rozpoczynającego się rom, aż da zehrania się następnego regularnega posiedzenia 


roczne 


| *% posiedzeniach walnego zgromadzenia æogą tylko cl członkowie brać udział, którzy także do brania 
uda alu w regularnem rocznem posiedzeniu uprawnieni byli I, jeżeli ich akcye nie są winkni wane, trwałe tychże posia- 
danie przez ponowne złożenie na aśm dni przed adbyciem nadzwvczajnego posiedzenia udowodnią. 
Artykuł 156 statutów : Od uczestnictwa w walnem zgromadzeniu j^st wyłączony: 
8) kto nie używa w zupełnaści praw obywatelskich, mianawicie zaś ten, do czyjego majątku otwarto postępowanie 


krydalne, dopóki się ono nie sk ńcz 


Y; 
b) kto wskutek wyroku sądu karnego ogruniczony jest w swoich prawach eywilnych, politycznych luh czci, dopóki 


trwa ta ograniczenie. 


Artykuł 18 statutów: Każde czionek walnego zgromadzenia |]awić się może tylko osobiácię I nie maże przysłać pełnamacnika 


a w obradach i razstrzygnieniach, chociażhy uczestniczył w rozprawa: 


a w rozmaitych przymlatach, ma tylko jeden głos. 4 


Artykuł 19 statutów: (idy akcye op; cwają na osoby prawne, na kahiety iub więcej uczestników, ten jest w prawie przebyć ; 


na wre zgrod uadzenie I wykonać prawo głosowania, kto okaże pełnomocnictwo 
ak powini 
ta w we 


surti yackimni tub : * grierskini. Pełromnaznicy 
lą wszy powaiania akcyj, uzdolnieni un uczesia 
ask m amm 


serem mW 


r.al' See Fi inf 


emamaa 7 


Fior (ñ 


właścicieli akcyl, a ile ci są ohywatelami | A 
vé na mocy asubistych przymiotów (artykuły 14 i 15), wy- i 


lnem zgromadzeniu 
ate buczło płacony). 
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(Qdolna korepetyffia 


poszukuje lekcyi w zaťre- 


287. 


40.000 koron 
do ulokowania na hipotece 
nieruchomości. 


ję ian udziela kancelarya adw. Dra 
Więcława, plac Maryacki 1. 


Kurs modniarstwa | 2 


rozpoczyma GIĘ 


w KEppzynie mód L. 
niążkowej 


w Makowie, Piarysdska 26. 


Zgłoszenia codziennie Od 
9—18 rano i od 3—6 pop. 
2471 


TROCIZAA BAKCTLOWA 


na myszy i Szczury Oraz | 


ŚRODKI TUCZĄCE Na nadchodzący sezon zimowy 


r || zwie ekonomiczny Kół rdnizych we Lwowie 


I drobiu w p th I 
obecnie w Krakowie, Rynek 29, 


Kraków, 
Takte u Reima I SK | Ha. 
2552 
poleca swój bogato zaopatrzony 


DUAL REAWATNO-GALANTERIJII. 


Sprzedaż tylko nurtowna. 


sie gimn. ʻealn. za nie- 
| wielkiem waw © 
| Zgłoszenia p Nina“ 
przyjmie ze dministracya 

Głosu Narodu“. 2419 
2622 ZZAN NRAN 


Wspaniaiy 
PATEFON 


kompletny, jak nowy, z 80 

piyi, który kosztował 
950, do sprzedania za 

kor. 600, w księgarni ka- 

tolickiej w Krakowie, Flo- | 

ryańska 1. 2541-2 | 


Kupię 
majątek ziemski 


Położenie I gleba oboję- 
tne. Obszar od 300—1000 
morgów. Adres: Andrzej | > 
Gorus, Horożana wielka keło 

I 


2531 | 


aea 


— === FV 


m o a 
unnan sanan masene aaen n meer aaas = aee e 


PŁUGI I BRONY | 


do obróbki wiosennej 
korzystnie już teraz zamawiać 


W SYNDYKACIE ROLNICZYM W KRAKOWIE 
FILI WE LWOWIE. ~ 
| 


Komarna. 2478 


Pokoje, Obiady 


prywatne 
Karmelicka 46, I. p. 
na prawo. 2468 


Starsza 


chora kobieta 


ozbawiosa wszelkich 

rodków do życia, uprasza 
o łaskawe wsparcie. Datki 
przyjmuję se na "1 

„Głosu Narodu“ dia J. Ħ 


Staruszka 


córka oficera wejsk pel- 
skich z reku 1531, ale- 
zdolna do pracy z powodu 
starości i złamania ki, 
uprasza © łaskawo ws 
e. Datki przyjmuje A ja 
A CYL Głosu Narodu". 


Dla zniszczonych wojną udziela Namiestnictwo przy H 
504 


rzędziach rolniczych wysokiej subwencyi i kredytu 


b 


P. T. ROLNICY! | 


Najwyższy czas zaniawiać 


SOLE POTASOWE i KAINIF 


=] 


Zamówienia na ładunki tylko całowagonowe przyjmuje 


Wigh ekonomiczny Kółek rolaiczyth we Lwowie 
obecnie Kraków, Rynek 22. 


EN | puizyjkia de sprzedania 
w bardzo dobrym stanie, 
czarne 


ubranie polskie 


czamaara, spodnie, żupanik 

(czerwony). 25390-2 
Wiadomość: M. Sakowski, 
Kraków, ul. św. Tomasza 


83, iL p. od godz. 2 — 3. 


Maszyny do pisania 


są de sprzedznia 
dzalad terhaiczna- mec baniczny 

Kazimierz Blicharski 
Kraków, Floryańska 32. 


2545 


Diea torki 


dobrym stanie, każdą 
ilość, kapuje po aajwyż- 


| koniszów, traw, roślin nastewnych i warzywnych 
h kupuje w każdej ilości 
i płaci najwyższe ceny 
WOJENNA CENTRALA HANDL AA 
(ODDZIAŁ ROLNICZY) 
Krakowie, ul. Sławkowska 4, II, p. 
„Telefon Nr. 2072. 


szych cenach, fabryka 


„ISKRA* 


w Krakowie, nl. Łebzowoka 
s L 8. 3250 


OBIADY DOMOWE 
z 6 dań K. 2'40, Gołębia 
16, I. p. Tamże pokój u- 
moblowany, do wynajęcia. 


KONKURS. | 


Komitet c. k. Galicyjskiego Towarzystwa Gospodarskiego we Ł 
ogłasza konkurs na i 


3 posady ogrodników objazdowych. 


| Pobory do takiej posady przywiązane, składają się z placy od 2.000 
koron rocznie, która może być stosownie do kwalifikacyi i etektów praey 
podwyższona, oraz ze zwrotu kosztów (bilet kolejowy Il klasy, furmanki), } 
poniesionych w podróżach służbowych, jak również całodzieane utrzy- 
manie w czasie wykonywania czynności poza Lwowem, dawane przez 
strony interesowane. 
Jako kwalifikacyę zasadniczą, wymaga się od kandydatów ukoń- 
czenia szkoły i odpowiedniej praktyki ogrodniczej (kandydaci nie posia- 
dający szkoły, mogący jednak wykazać się dostaterznemi wiadomościami 
fachowemi, nabytemi drogą praktyki. mogą także nadsyłać swoje zgło- 
szenia 
ainia do których należy dołączyć: 1) metr kę urodzenia, 2) świa- i 
dectwo ukończenia szkoły ogrodniczej, oraz praktyki, 3) opis dotychcza- 
sowego zatrudnienia, mają być wnoszone do Komitetu c. k. Gal. Towa- 
rzystwa Gospodarskiego 


we Lwowie, ul. Mickiewicza b. 26, 
Komitet e. k. Ealieyjskiego Towarzystwa ©zzpróoralisea we Lassi. 
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